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STAWIANE S £  PYTANIA dla­
teg o  czynniki miarodajne przeszły 
•» porządku dziennego nad śmier­
cią i pogrzebem Dmowskiego, roz* 
•Mijając się tutaj zarówno z odczu­
ciami, jak i z oczekiwaniami dużej 
części społeczeństwa.

Wyrazem tych oczekiwań, a na* 
•tępnle — zawodu są opinje szere- 
Ku pism. Wyrazem tego są rów­
nież poglądy, wymieniane w kołach 
Politycznych, a pochodzące nawet od 
osób, które krytyczny stosunek do 
Stronnictwa Narodowego łączą z 
Przychylnością do obecnego reżimu. 
Osoby te twierdzą, że abstynencja 
rządu była dużym politycznym błę­
dem. A to nietylko dlatego, że błę­
dem politycznym jest każde rozmi­
nięcie się dróg oficjalnych z dro- 
Kami naturalnych odczuć i pragnień 
społecznych, ale i dlatego, że oto na 
uarzala się znakomita okazja do 
Przekreślenia dawnych linij podzia­
łu i do zamanifestowania, że ważną 
dla państwa jest nie forma dzia­
łalności politycznej, ale jej treść.

Stosunek dużej części opinji do 
°soby Dmowskiego odznaczał się 
plaśnie przejściem do porządku 
dziennego nad formą partyjną, a 
"chyleniem czoła przed głęboko pa­
triotyczną treścią.

Rząd pozostał w tyle za społe- 
J*eństwem na drodze wiodącej od 
formalnego do rzeczywistego /.jedno

nia. (k,).
•

W DNIU DZISIEJSZYMI ministro­
wie angielscy stanąć maję, nad Xy- 
hrem. Wizyta ta była przygotowy­
wana tale długo, i tak szczegóło­
wo omawiana, iż zaiste, niewiele 
toż można do tych omówień dorzu­
cić w chwili, kiedy się ona realiznjc. 
Daleko ciekawiej kształtować się bę 
«zie sytuacja, kiedy goście angiel­
scy opuszczą ziemię włoską.

Narazie chodzi tylko o to, czy 
^Pozycja w Londynie i partnerzy 
francuscy zdołali premjerowi Cham­
berlainowi zaszczepić troszkę kry­
tycznego oporu wobec sideł, jakie 
fcarzucać nań będzie chciała faszy­
stowska syrena, na której wdzięki 
Premjer angielski nie jest, jak wia­
domo, nieczuły. Francuzi znów ży­
cz ą sobie gorąco, żeby p. Cham­
berlain nie okazał się ich zbyt ser­
decznym przyjacielem i nie rozpo­
czął, w najlepszej zresztą intencji, 
Pęrtraktacyj z Włochami na temat 
Jęh postulatów pod adresem Francji, 
“ imo wyraźnego sprzeciwu Francji, 
Premjer Chamberlain ma na to, zda­
je się, dużą ochotę.

Drugi interesujący punkt wizyty 
rzymskiej — to sprawa gen. Fran­
co. Nie ulega wątpliwości, iż gwał­
towna ofenzywa gen. Franco, podję­
tą w czasie świąt Bożego Narodze­
nia, miała na celu stworzenie faktu 
dokonanego przez zwycięstwa pow­
stańców właśnie w przedeniu wizy­
ty rzymskiej. Ale ofenzywa ta, cho­
ciaż przyniosła szereg sukcesów, do 
ostatecznego jednak i jednoznaczne­
go zwycięstwa nie doprowadziła. W 
y ch  warunkach nie należy się spo­
dziewać, aby w ciągu trzech nad­
chodzących dni w sprawie hiszpań­
skiej pot łjęte zostały jakieś wiążące 
decyzje. Wydaje się też rzeczą zu­
pełnie wykluczoną, aby Anglja zgo­
dzić się miała na przyznanie gen. 
Franco praw strony wojującej, o co 
Powstańczy generał zabiega od tak 
dawna. (n.).

K U R T Y K A  D O  G Ó R Y
Budżet w Komisji Sejmu—Młodopolscy ozonowi- Przyjęcie na Zamku

Dziś rozpoczyna się sezon poli­
tyczny 1939 roku.

Zewnętrznym wyrazem otw ar­
cia sezonu, który trw ać będzie aż 
do załatwienia przez Izbę budże­
tu, t. j. do drugiej połowy m arca, 
jest wznowienie prae komisji bu­
dżetowej Sejmu. Oddawna już 
kredą na czarnej tablicy w kory­
tarzu wiodącym do sal przy ulicy 
W iejskiej wypisano zawiadomie­

nie o tem posiedzeniu wyznaczo- 
nem na godzinę 10-tą rano.

Przed przerwą świąteczną ko­
misja zdążyła rozpatrzeć budżety 
Prezydenta R. P., Najwyższej Iz­
by Kontroli, rent i emerytur.

Dziś komisja wznawia prace po­
czynając od budżetów Prezydjum  
Rady Ministrów, Sejmu i Senatu.

Budżet, o którym  dziś będzie 
mówić komisja naogół nie był

traktow any w Izbach jako budżet 
polityczny. Suma ogólna w ydat­
ków' centralnej instytucji naszej 
Rady Ministrów jest niewielka: 
wynosi ogółem -t.102.000 zł.

W budżecie tym oprócz pokry­
cia kosztów zarządu centralnego 
znajdują się takie urzędy i insty­
tucje jak Trybunał Kompetencyj­
ny, Najwyższy Trybunał Admini­
stracyjny i Fundusz Kultury Na-

WalKi na froncie fio rd o b y
G rozi o d c ięc ie  Sew illi od B u rgos

OSZCZĘDNOŚĆ 
I BOGACTWO

Dwaj sprzymierzeńcy 
gotowości obronnej 

(Patrz artykuł wstępny na str. S-cj)

—■ Prezes międzynarodowego komi­
tetu pomocy uchodicom amerykań­
skim BuUee przybył do Berlina,. ee- 
■sm nawiązania współpracy pomiędzy 
komitetem evlańsklxn a Niemcami.

— Wielki pożar zniszczył <? tajnię 
Wyścigowi) w Amsterdamie, zginęło 20 
•wni, *trały 290.009 do&rów*

BERLIN, 10.1. Niemieckie Biu­
ro Inform acyjne donosi z Sala­
manki, że na odcinku Cordoby 
natarcia wojsk rządowych na li- 
nje powstańcze pomiędzy Valse- 
(jiiiillo i Pcnaroya trw ały wczo­
raj nadal, jednuk bez najm niej­
szego powodzenia. Na odcinku 
Montcurobio wojska gen. F ran ­
co zdobyły 8 czołgów produkcji 
sowieckiej.

Natomiast według informacyj 
z frontu katalońskiego ostatnia 
operacja wojsk powstańczych na 
tym froncie przeprowadzona by­
ła wspaniałym manewrem, który

dał w rezultacie obsadzenie całe­
go okręgu na wschód od Leridy 
aż do Fondarella.

BARCELONA, 10.1. Rządowy 
kom unikat o sytuacji na fron­
tach, wydany w poniedziałek wie 
czorem donosi o nowych postę­
pach wojsk rządowych w kierun 
ku na Monterubio i Azuaga, 
gdzie zdobyty został szczyt wzgó­
rza Picudo.

Dalej kom unikat zapewnia, że 
na froncie katalońskim  natarcia 
nieprzyjaciela na odcinku Artesa 
de Scgre zostały odparte. Na od­
cinku południowym po zaciętych

walkach natarcie wojsk gen. 
Franco zostało powstrzymane.

Samoloty gen. Franco bom bar­
dowały Tarragonę, Reus, Barce­
lonę i Cartagenę.

PARYŻ, 10.1. Z W alencji do­
noszą, że ofenzywa wojsk rzą­
dowych na froncie estram adur- 
skim rozwija się pomyślnie.

Nieoczekiwane uderzenie wojsk 
republikańskich grozi przerw a­
niem łączności między południo­
wym i północnym frontem  po­
wstańczym tak, że Sewilla mo­
głaby być odcięta od Burgos.

n o  M u s i
PARYŻ, 10.1. Ostatnie incy­

denty na granicy Rusi Podkar­
packiej i W ęgier obudziły na no­
wo zainteresowanie prasy pary­
skiej dla tych kwestyj.

„Paris Soir” w obszernej ko­
respondencji specjalnego wysłan­
nika p. Roberta de St. Jean, k tó­
ry bawił w Huszcic i przeprowa­
dził tam  wywiady z kierownika­
mi Rusi Podkarpackiej konsta­

tuje że ludność Rusi Podkarpac­
kiej w gruncie rzeczy nie intere­
suje się zagadnieniami politycz- 
nemi i że jedno tylko ma zainte­
resowanie ekonomiczne.

W  kraju  tym panuje bowiem 
dyktatura nędzy.

PRAGA. 10.1. Z garnizonu w 
Brnie na Morawach zbiegi w 
tych dniach niejaki Komendar, 
pochodzący z Buszczyny koło Ta

czowa na Rusi Podkarpackiej.
Dezerter chciał dostać się na 

Ruś Podkarpacką. 8-go b. m. 
podczas pościgu Komendar strza­
łem z rewolweru zranił śmier­
telnie czeskiego wachm istrza po­
licji W iktorina.

Po dłuższej pogoni Komendar 
został zastrzelony przez patrol 
policyjny.

rodowej Józefa Piłsudskiego. Na 
te trzy instytucje idzie lwia c*ę4ć 
wydatków Prezydjum, bo suma 
przekraczająca 2.800.000 zł. F un­
dusz dyspozycyjny Prezydjum  Ra 
dy M inistrów od niepam iętnych 
czasów, bo jeszcze z przed 1926 r. 
nie idega zmianie i wynosi 200 
tys. zł.

Budżet ten referuje ozonowy 
poseł Gduła, wyglądem zew­
nętrznym  przypom inający b a r­
dzo wyraźnie kanclerza Hitlera, 
szczególniej przez krótko strzy­
żone czarne wąsy i kosmyk wło­
sów spadający na czoło.

Z rzeczowych powt>dów (treści 
preliminarza) debata o budżecie 
Prezydjum  Rady Ministrów nie 
wkracza .zazwyczaj na tory poli­
tyczne, jednak ponieważ do przed 
siębiorstw i zakładów rządowych 
w' dziale Prezydjum  należy Pol­
ska Agencja Telegraficzna — cen 
tralny ośrodek inform acji polity­
cznej urzędowej — przeto mera* 
dyskusja zahacza o tematy wy­
chodzące po za zakres suchych 
liczb i zestawień.

Szef resortu prem jer gen. Skład­
kowski jest jednocześnie szefem 
Ministerstwa Spraw W ew nętrz­
nych, którego budżet wchodzi pod 
obrady kom isji jutro, w czwartek’ 
dn. 12 b. m.

Wobec tego należy przypusz­
czać, że i ten wzgląd odegra ro­
lę: posłowie, którzyby chcieli za­
dawać pytania z dziedziny poli­
tyki ogólnej i dyskutować na ta­
kie tematy, zapewne zaczekają 
24 godziny i swoje uwagi i roz­
ważania odłożą do — następnego 
budżetu.

Dziś będzie więc tylko uwertu­
ra sezonu. W czoraj już zanotuj 
waliśmy, że tydzień bieżący obfi­
tować będzie w narady politycz­
ne.

(Dalszy ciąg na str. 2-ej)
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Cała prasa zagraniczna pełna 
jest informacyj na tem at rozmo­
wy w Berclitesgaden. Są wśród 
nich wiadomości już nawet na 
pierwszy rzut oka zupełnie fan­
tastyczne, ale są i takie, które 
wydają się prawdopodobne. T ru­
dno sobie przecież wyobrazić, a- 
by doniesienia TÓżnych najpoważ 
niejszych agencyj oparte były 
wryłącznie na domysłach i fan ta­
zjach. W ynikałoby z tych donie­
sień, iż w Berclitesgaden dokona­
no bardzo poważnego przeglądu 
sytuacji europejskiej.

M. in. omawiana być miała 
spraw a stosunków sowlecko-pol- 
sklch. Źródła francuskie podają, 
iż wskutek rozmowy w Berchtes- 
gaden należy się liczyć znowu z 
pewnem pogorszeniem popraw ia­
jących się ostatnio stosunków poił

sko-sowieckich. Zdaniem Havasa, 
nieoficjalnie zapowiadana w W ar 
szawne wizyta komisarza Litwi­
nowa została odłożona.

Czy' jest to praw dą? Niestety, 
nie wiemy. Oficjalne koła polskie 
nie udzielają w tej sprawie żad­
nych informacyj — ani prasie 
polskiej, ani zagranicznej. W tych 
w arunkach trudno się dziwić, iż 
po prasie zagranicznej hulają naj 
różniejsze wiadomości. Prasa za­
graniczna nic jest przecież obo­
wiązana do tych hamulców i t e j , 
ostrożności, jakie nakłada sobie 
prasa polska w poczuciu swego 
obowiązku obywatelskiego.

Źródła zagraniczne podają da­
lej, i i  w Berchtesgaden om awia­
no bardzo szczegółowo sprawę 
położenia mniejszości niemieckiej 
w Polsce. Ze strony polskiej w

tej sprawie złożoi>e zostały' rzeko­
mo pewne obietnice i zapewnie­
nia, które całkowicie zadowolić 
miały stronę niemiecką.

Czy to jest praw dą — nie wie­
my.

Mówiono także, zdaje się, w 
Berchtesgaden o spraw ach ukra­
ińskich. W lej kwrestji osiągnięto 
podobno zasadnicze porozumie­
nie, uwzględniające polski punkt 
widzenia i interesy polskie. Ze 
strony niemieckiej zrobiono po­
dobno wszystko, aby sprawy u- 
kralńsklej nle czynić kamieniem 
obrazy w stosunkach polsko-nie­
mieckich. Sprawa ta uznana zo­
stała w tej chwili raczej za nie­
aktualną. Jej dalszy rozwój za­
leżeć ma od rozwoju wewnętrz­
nych stosunków w Sowietach.

Czy to jest prawdą, również nici

wiemy. W  „Gazecie Polskłcf* 
kazały się wprawdzie depesze 
berlińskie korespondenta tego 
pisma, które zdają się m niej wię­
cej potwierdzać te przypuszcze­
nia, nie jest to jednak ani źródła 
oficjalne, ani wiadomość zbyt ści* 
sła i wyraźna. Pozatem wszystko
— jak wyżej.

Mówiono te i podobno w Berch­
tesgaden i o Kłajpedzie (?). Min, 
Beck m iał jakoby obiecać popal­
cie Polski wobec niemieckich po­
stulatów poprawy położenia Nienł 
ców w kraju  kłajpedzkim  pod 
w arunkiem  iż utrzym any będzie* 
s tatu t Kłajpedy. Wszelkie zmiany 
tego statu tu  mogą być przepro» 
wadzone tylko w porozumieniu * 
Polską i Litwą.

(Dokoficseale a a  *lr, S-Aflt



s

B € u M * i ą g n a
(Dokończenie *e str. f-*ze|)

fCłub partji ozonowej w parla­
mencie zbierze się w końcu ty­
godnia. Jak  słychać najbardziej 
,,dynamiczna” w tym klubie gru­
pa, która otrzym ała nazwę mło- 
dopolaków zamierza na plenum 
klubu zgłosić projekt ustawy an­
tyżydowskiej, konkurujący z nie- 
zgłoszonym dotąd wnioskiem po­
sła Stocha, reprezentującego u- 
grupowania narodowo-radykalne.

Młodopolacy — są to posłowie 
ozonowi, którzy zdobyli m andaty 
jako członkowie Związku Młodej 
Polski, działającego pod komendą 
m jr. Galinata. Jest ich podobno 
jedenastu. Jak  donosiliśmy uka­
zać się m ają w Sejmie w stalo­
wych mundurach oddziałów mło­
dego Ozonu. Czy um undurowany 
oddział Ozonu będzie poparty 
przez tych, którzy chodzą obec­
nie w cywilnych strojach, jeszcze 
nie wiadomo. Może chodzi o to, 
aby wysłać ten oddział na poli 
tyczne zwiady, albo na inną ope 
rację o charakterze zaczepno- 
odpornym.

W  tymże tygodniu obradować 
będą Centralny Komitet Wyko 
nawczy P.P.S. — 12 b. in., Rada 
Naczelna Str. Ludowego — 15 
b. m., Komitet Główny Stronni­
ctwa Narodowego — 15 b. m.,

także władze Stronnictwa Pracy 
zbiorą się przed końcem tygod­
nia.

Narad politycznych będzie więc 
dużo, a wszystkie mieć będą 
wpływ i znaczenie dla rozwoju 
najbliższych wydarzeń.

zydcnt Rzplitej podejmować bę- 
dzie tradycyjnym obiadem kor­
pus dyplomatyczny.

Po bankiecie podwoje Zamku 
będą szeroko otwarte na rau t dla 
przedstawicieli społeczeństwa poi 
skiego. Będzie to pierwsze od lat 
wielkie---------  przyjęcie w apartam en-

Dziś również na Zamku P. P re-1 tach P. Prezydenta Rzplitej.

99Rewolucja narodowa”
Polem ika dwóch kom órek Ozonu

Pomiędzy dwiema kom órkam i 
ozonowego dynamizmu toczy się 
polemika o hasło „rewolucji na­
rodowej”.

Zaczyn zarzucił Związkowi 
Młodej Polski że 

„przerobił hasło przełomu narodo­
wego" na hasto „rewolucji narodowej", 
czyli na pojęcie równie mgliste 1 hlsz- 
panizujące, co i „przełom*1, stwier­
dzając równocześnie, te  „inna zupeł-

Konsulat R. P. obrzucony kamieniami
p rzez „siczow ców " n a  R usi P o d k a rp a ck ie j

Rado m. Poznania
zwołana na 13 b. m.
Prezydent miasta Rugę zarządził 

rwołanie pierwszego posiedzenia no- 
wowybrancj Bady Miejskiej na pią 
tek dnia 13 b. m.

Na porządku obrad tego posie­
dzenia znajduje się przemówienie i- 
nauguracyjne prezydenta, wprowa­
dzenie w urzędowanie nowych rad­
nych oraz budżet na rok 1939-40.

Pozatem na temże zebraniu nastą 
pi uczczenie pamięci ś.p. ks. kar­
dynała Kakowskiego i ś.p. Romana 
Dmowskiego.

Z m ian a  nazw
osad w Nałopoisce 

Wschodniej
Decyzją władz zostały zmienione 

dwie nazwy miejscowości, a miano­
wicie Bruckenthal zmieniono na Be- 
linów, Einsingen na Dziewięcierz 
Mały.

Naawy te pochodzenia niemiec­
kiego były pozostałością po miesz­
kających w tych stronach w daw­
nych czasach kolonistach niemiec­
kich, którzy całkowicie spolonizowa- i, względnie zrutenizowali się.

Lody w zatoce Puckiej
pękły od wichrów

PRAGA. 9.1. Dziś o godz. 13 
oddział ochotników siczowych 
prowadzonych przez dwóch do­
wódców, obrzucił kamieniami 
konsulat R. P. w Scvluszu na Ru 
sl Podkarpackiej, wybijając w 
gmachu szyby.

Zawiadomione o powyższem 
organy żandarm erji, uchyliły się

od pomocy, motywując swe sta­
nowisko, służbowem zaabsorbo­
waniem personelu.

W związku z tym incydentem  
charge d’affaircs R. P. w Pra­
dze złożył w czesko - słowac- 
kicm Ministerstwie Spraw Zagra­
nicznych kategoryczny protest i 
zażądał udzielenia satysfakcji za­

równo ze strony rządu czesko - 
słowackiego, jak i ze strony rzą­
du lokalnego Rusi Podkarpac­
kiej.

Charge d’affaires uprzedził, że 
żadne połowiczne zadośćuczynie­
nie nie będzie mogło być uzna­
ne za wystarczające. (PAT).

B * r e t e m s y ®  ęgr «  s  Kr # ©
o p a rce la c ję  n a  P o m o rza

W  urzędówce senatu gdań­
skiego „Der Danziger Vorpo- 
sten” znowu znalazły się ataki 
na Polskę z powodu Niemców za 
Olzą i na Pomorzu.

Gazeta donosi, że jakoby na 
Zaolziu zwolniono kilku Niem­
ców z powodu reorganizacji 
przedsiębiorstw hr. Larisz w Kar­
winie i fabryki żelaza w Trzyń- 
cu.

Następnie atakuje władze pol­
skie z powodu nałożenia na wła­
ścicieli m ajątków na Pomorzu
podlegających reformie ____ „
obowiązku wypłaty odszkodowa

nia robotnikom, którzy utracili watnej polskich obywateli, narodowo- 
pracę wskutek parcelacji, a byli ** "iemiecklcj~ 1 nic ma żadnych 
przez 10 do 20 lat zatrudnieni j P°dstow

I Dalej zapowiada pismo gdań­
skie, że ziemianie niemieccy zgło­
szą protest do kierowniczych

w tych m ajątkach:
„Stosowana jak dawniej — pisze 

„Danziger Vorposten" — niczem nie 
hamowana polityka wywłaszczenia, o- i 
graniczenia i poszkodowania własnoScl 
niemieckiej na Pomorzu przez polskie 
czynniki urzędowe, ukazała świeżo

nie rzecz, to rewolucja od góry**, ortó 
te  „dopóki Z.M.P. nie udowodni, i* 
przeciwstawi się hiszpanizacji Polski 
dotjjd nie będziemy wierzyli w likwi­
dację wpływów grupy „Falangi**."

Ozonowy Związek Młodej Pol­
ski odpowiedział na to:

„W szeregach Związku Młodej Pol­
ski ujawniła się istotnie po secesji 
grupy Rutkowskiego tendencja do o- 
żywania hasła „rewolucji narodowej* 
w miejsce poprzednio używanego „pri* 
łonau", na co patent miała Falang*- 
To hasło ,.rewolucji narodowej" poj­
mowano zresztą w najlepszem tego 
słowa znaczeniu, jako dokończenie od 
góry przez Państwo, rewolucji, rozpo­
czętej przez Piłsudskiego. Używani* 
tego hasła zostało jednak w port 
przez władze organizacyjne powstrzy­
mane i zakazane, ponieważ mogło o- 
no stać się i rzeczywiście zaczynało 
stawać się źródłem wielu nieporo*U* 
mień— Dziś więc Związek Młodej Pol­
ski nie oporuje żadnemi szczególne^ 
hasłami, głosi natomiast zasady no­
woczesnego polskiego nacjonalizmu I 
w oparciu o nie montuje organizacji 
młodzieży, podporządkowaną bez resz­
ty  Naczelnemu Wodzowi i związaną * 
akcją Zjednoczenia Narodowego."

Min. B eck  
u P rezyd en ta  R P,

P. Prezydent R.P. przyjął * 
dniu 10 b. m. ministra Spraw Za­
granicznych Becka.

„ Ib o g i h a n d la rz”
Nalot z zemsty

TOKJO. 10.1. Agencja Domei do- 
- . . .  ... , . , , . . - i nosi, że Wangczingwoi, który mle- 

czynmków polityki polskiej, któ- j szkał na przedmieściu Ilanoi, zmlc-
re, jak sądzi „Danz. Vorposten”, 
lojalnie przeciwstawia się „samo-„  i  t — --------— J  ------------ f '  * " u » » »  "  ) ) O u i u u '

nowe „lewiatki". Na niemiecką włas- woli politycznej zwróconej prze- 
ność ziemską na Pomorzu, dotknię-1 c jw  n ie m r7v 7nir>” 
tą  reformą rolną, nałożono nowy cię i
żar finansowy-, który nie opiera się Ten wypad urzędówki L'dań
na żadnej podstawie prawnej i rów- „ _ , .
na się samowolnemu zaborowi nrv- ’ . \ przeciw zarządzeniom

nił miejsce swego zamieszkani* 
przebrany za ubogiego handlarza- 
Liczą się tu z tem, że opuści on 
w krótkim czasie Hanoi.

35 generałów chińskich zawiado­
miło Czang-Kai-Szeka, że są gotowi 
do dalszego prowadzenia wojny *___  _____ WI pry- ł i i • uw uaiMo^u p ruw auitiiid  wojny "

watnej własności. Ten nowy wynala- w,a(' z wykonywujących plan par Japonją. Generałowie chińscy ostro 
rolnej, i xek biurokracji polskiej stanowi d o t-1 celacyjny na Pomorzu, zostanie potępiają b. wiceprezesa Kuomintan 
jdowa- kliwe noszkodownnln I ___  u________ •pry-1 zapewne bez odpowiedzi.

992jSota strzała” tło ISzyMn
n S & m a

udając się doLONDYN, 10.1. Ministrowie 
angielscy odjechali dziś o godz. 
11-ej rano pociągiem „Złota 
strzała” do Rzyinu.

O godz. 12.55 Chamberlain i 
Halifax wsiedli w Doovre na po­

kład „Canterbury 
Calais.

BERLIN, 10.1. Londyński dzień 
nik „Daily Express” zamieścił na 
swych łamach tekst rzekomo za­
wartego pomiędzy Rzeszą nie­

miecką a Włochami tajnego trak­
tatu.

W  związku z tem, w tutejszych 
kołach politycznych stwierdzają, 
że doniesienia dziennika angiel­
skiego są z gruntu fałszywe.

Sejm Litwy przy pracy
O ddziały „ b ezp ieczeń stw a66 w K łajpedzie

KOWNO, 10.1. Dziś otwarta zo- rok 1939.
stała sesja nadzwyczajna sejmu 11-

Wskutek porywistego wiatru za- tew^ leS°- ^zystąpiono do 1-go
ebodniego, tafla lodowa zatoki Pu- punktu P ^ ą d k u  dziennego, na któ
ekiej, która rozciąga się na prze- 1?™+ z?a^fn.',c się ProJekt ustawy o
strzeni 145 km. kw mwierzchni neutralnoścl> referowany przez mm.
P t k l .  n .  w t o ś t i  K „ i E " E e“ ; " P f f " ,  f  U r t o s m
wytwarzając szczelinę 5 km szero- j , . ^ a przystąpi do rozważe-• * • 5 zcro nia preliminarza budżetowego nakości

Równocześnie oderwały się od lo- 
dopowierschni 2 km. kry, które 
spłynęły w głąb zatold gdańskiej.

Drobniejszy lód fale wyrzuciły 
częściowo na brzegi półwyspu i kę­
py Oksywskiej, względnie Puckiej.

W kilku słowach
— W Atenach w pałacu królew­

skim odbyła się ceremonja chrztu cór 
ki księcia następcy tronu Pawła i 
księżniczki Fryderyki Ludwiki.

— Dn. 17 b. m. w Breście będzie 
spuszczony na wodę nowy pancernik 
francuski „Richellen".

— B. poseł rumuński w  Warsza­
wie Cadere ma być mianowany ara. 
basadorom w Ankarze

„Memeler Dampfboot" donosi o 
utworzeniu na rozkaz dr. Neuman- 
na w Kłajpedzie i w powiecie kłaj- 
pedzkim oddziałów bezpieczeństwa, 
których zadaniem ma być czuwanie 
nad rozpowszechnianiem światopo­
glądu narodowo-socjalistycznego w 
kraju kłajpedzkim.

Zebrania organizacyjne odbyły 
się w dn. 7 stycznia. W najbliższym 
czasie tego rodzaju oddziały bezpie­
czeństwa mają być założone rów­
nież w pozostałych dwóch pawia 
tach obszaru kiajpedzkkgo.

Chodzi tu o organłaaeję analogi­
czną do hitlerowskich Schutzstaf- 
feln (S.S.).

gu Wangczingweja, usimiętego z p»r 
tji za zdradę.

■ SZANGHSI. 10.1. 19 samolotów 
japońskich urządziło we wtorek na* 
lot na tak zwaną „stolicę wojenną" 
Czang-Kai-Szeka, Czung-King.

Na wszystkie ważniejsze gmachy 
rzucono bomby.

A n a lizy
m oczu, kału, plw ociny, krwi 

w ykonuia

UEORmJiiM ANALimZHE
JlpieKi A. Wierzbna

WARSZAWA 
ul. MARSZAŁKOWSKA 94 
1206 tel. 9.84.33

D o m y s ł y  i f a n t a z j e
(Dokończenie ze str. 1-szej)

Czy jest to praw dą — nie wia- różnych nieporozumień, których 
domo. Pozatem — wszystko jak sporo nagromadziło się w stosun- 
wyżej. j kach między obu narodami, —

Źródła zagraniczne podają po- ale, że jednocześnie stanowić ona 
nadto jeszcze informacje, które może punkt wyjścia dla ukształ- 
nie wyglądają bardzo prawdopo- towania się przyszłych stosunków 
dobnie.  ̂  ̂ ■ Polski z innemi państwam i Eu-

! ropy.
Już z przytoczonych tu głosów! W  grę wchodzi tu przedewszy- 

widać wyraźnie, iż opinja zag ra-! stkiem sprawa stosuńków polsko- 
niczna przywiązuje wielką wagę sowieckich. To jest jasne. Opinja
/ i  A  1  - n  4 a  i«  a  n  a  Z ■ r a *  ł  S ______1 .  i  . __ . 'I A  I  c  n  I "  ł  X  A  ¥  V 'ł 1 ł  •

— W Wiedniu ma być utworzony! wieiKą wagę * u jpai jasiie. opinja
oddział niemieckiego urzędu kancler-! “°  konferencji w Berchtesgaden. polska, która naogół deklarację
Skiego w Schoenbrunnie. j Zainteresowanie pobudzone tą polsko-sowiecką przyjęła z zado-

. u«ledn!.n xeło?*ono do sp«e- ( konferencją nie ustąpiło nawet woleniem jako przywrócenie . "' ~ , t o”
rpaio n ^  ie T o io m e  Wobec ^ d o m o ś c i o rzymskiej t c h n ię t e j  w dużym stopniu ró-, J ^ J t y  p e^ y d T k ó T

gi wiedeńskie. s  ( wizycie ministrów angielskich. | wnowagi stosunku Polski do j e j ! ^ S
W Pary*u .rieznaai .pwwcy do-1 Opinja polska ze swej strony j ° bu .^siadów, chciałaby 'napewno j ~

ZYWiazule rńwniei ni dowiedzieć się ze Strony autorv-! Tll?re, y .nape?rno wolały, aby się

tatywnej, czy przypuszczenia pra­
sy zagranicznej są w tej sprawie 
miarodajne.

W grę wchodzą tu dalej i sto­
sunki polsko-francuskie. Min. 
Beck, jak wiadomo, przybył do 
Berchtesgaden prosto z Francji, 
gdzie jednak nie widział się z żad 
nym z przedstawicieli rządu fran 
cuskiego. Wywołało to żywe za­
niepokojenie także i opinji fran­
cuskiej. Min. Bonnet, nie intere­
sujący się widocznie wizytą go­
ścia polskiego, ściągnął na siebie

konali włamania do siedziby sociali- _____ i„__t ' * , .
>Mw austrjaeklch, przebywającychw Pr*ywIąz«Je również ogromną 
Paryżu na emigracji. wagę do rozmów w Berchtesga-

Na kunach „Chieago Tribune" den. Jest przecież jasne, iż kon-
gędzia Louis Brandols, ferenc.->a ta nictylko położyć może
sl« przeciw udziałowi żydów w kon- 1 Powlnna kres pogłoskom O po- 
fercnc-jl okrągłego stołu, zwołanej Paraniu przez Nlomcó^r sprawy 
przez w. BrytanJ® w sprawie Pala-. ukraińskiej, nietylko przyczynić

i do usunięcia i ^ j ^ n i e n i a

dowiedzieć się ze Strony autory-

i  l u t e g o
koniec „Tag^blatW*

jednak tą wizytą polską cokol­
wiek żywiej zainteresował. Ko­
mentarze zagraniczne idą w o- 
świetleniu rozmów w Berchtesga­
den raczej w tym kierunku, iż 
przewidują dalsze ochłodzenieBERLIN. 10.1. .JSerliner Tage- * ------------------— ----

blatt" przestanie wychodzić z dniem i stosunków polako-francuskich. 
1 lutego b. r. j ^

NA WIDOWNI
Premjera gen. Składkowskiego od 

wiedził senator Tomaszkiewicz, jako 
referent budżetu min. Spraw We­
wnętrznych w Senacie.

X
Przybył do Warszawy ambasa­

dor R.P. w Berlinie, Józef Lipski.
X

Dn. 10 b. m. udaje się na Śląsk 
Zaolziański główny inspektor Pra­
cy dyr. M. Klott dla załatwienia 
nierozstrzygniętych polubownie za­
gadnień umowy zbiorowej w górnic­
twie i hutnictwie na Zaolziu.

X
Centralny Związek Młodzieży 

Wiejskiej „Siew“ przesłał do arcy­
biskupa Galla kondolencje z powodu 
zgonu ks. kardynała Kakowskiego.

X
Dn. 15 b. m. obradować będzie W 

Warszawie Rada Naczelna świato­
wego Związku Polaków Zagranicą'

X
Posiedzenie rady gospodarczej 

woj. tarnopolskiego, zwołane przez 
sekretarjat porozumiewawczy Pol­
skich Organizacyj Społecznych wfc 
Lwowie odbędzie się dn. 12 b. m. W 
obecności ministra Poniatowskiego, 
oraz gen. Paszkiewicza, który pc 
rekowaleacencji przybył do Tarno­
pola.

X
Z kół Stronnictwa Zachowawcze­

go zaprzeczają pogłoskom o tem, ż< 
w najbliższym czacie ma zebrać si{ 
Rada naczelna tego Stronnictwa.
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Oszczędność i bogactwo
I D

Dwaj sprzymierzeńcy gotowości obronnej
chodzimy w pierwsze, ale [ nu inwestycyjnego, t. j. 667 miljn. 

najważniejsze stadjum  sej złotych, wydatki preliminowane
mowych obrad nad bud 

*etem, mianowicie w stadjum  ob­
rad komisyjnych. Zasadniczo już 

tem stadjum  budżet państw o­
wy otrzym uje taką postać w ja ­
kiej ukazuje się jako obowiązują- 
^  norma w „Dzienniku Ustaw”.

Rola prasy w obecnej dyskusji 
budżetowej jest szczególnie wiel­
ka. Mamy nowy Sejm i to Sejm, 
Pozbawiony naogól doświadczo­
nych parlam entarzystów .W  szcze- 
Sólności pozbawiony znawców 
spraw budżetowych. Tem usilniej 
Jftusi zatem zająć się sprawam i 
“udżetowemi prasa, wysuwając 
Programy i dezyderaty już nie 
'ylko ogólne, ale i więcej szcze­
gółowe.

Parlam ent nasz bierze pod ob­
rady poszczególne części budżetu 

jakie dzieli go preliminarz, 
jest to najszczęśliwszy sy- 

stem, albowiem przy nim nikną 
P^wne generalne problemy, doty

przez Fundusz Pracy w wysoko 
ści 161 miljn. zł. i wyżej wyliczo 
ną sumę wydatków netto Fundu­
szu Kwaterunku W ojskowego 11,5 
miljn. zł. Razem wydatki pań ­
stwowe preliminowane na rok 
przyszły wynoszą 3.462 miljn. zł. 
Wobec tego wydatki wojskowe 
wynoszą 40 proc. tej sumy.

Jest to procent b. wysoki. Na­
wet gdy wliczymy do wydatków' 
wojskowych tylko sam budżet 
M. S. W ojsk, i wydatki z planu 
inwestycyjnego, to te dwie pozy­
cje w sumie ogólnej 1.200 miljn. 
złotych stanowią 35% budżetu.

Ale nawet nie w tym wysokim 
odsetku wydatków wojskowych 
leży istota wysokości naszego bu­
dżetu wojskowego. Istota leży w 
tem, że nasz budżet ogólny silnie 
obciąża obecnie nasze gospodar­
stwo (podatki) i jego przyszłość 
(kredyty zaciągane na wykonanie 
planu inwestycyjnego).

'•zące wszystkich' resortów, jak KSklorł°  za5’ Jak P o d z ie l iś m y ,  
*P. sprawa urzędnicza, sprawa : ? bsolut!ul suma wydatków na ce- 
^tyzm u itp. Ale trudno. Taka le. wojskowe n«? J<>st w porówna­
l i  metoda prac budżetowych.'nm z przeznaczanemi
1 my się do niej musimy dosto- na !,e c? ,c, Przez ,nne Państwa, 
S(̂ wać wielka i skoro w naszem połoze-

Nasze rozważania budżetowe i n!u Poli/ycznem zbrojenia są ko- 
^poczniem y od największego i "^cznośęią przez nikogo nic za- 
^dżetu, od budżetu wojska. przeczansj, należy szukać takiego
, W ydatki tej części budżetu p re - i wy.JSC,a’ . k t^reb-v Poz'vo.Llł°  prZy' 
"n i nowa ne są tak jak w roku 
Jhiegłyin na 800 miljn. zł.

Ale to nie są wszystkie wydat- 
* preliminowane na wojsko

wy wysiłek zbrojeniowy, równo­
cześnie zaś nie podcinało gospo­
darstwa, będącego przecież gałę-

Przedewszystkicin, jak wiado- na klApcJ zbp° i enIa si« °P le*
■̂o, marny na cele wojskowe . .
Przewidziany w trzyletnim planie ■ Istnieją nadzieje, którym dał 
‘iwestycyjnym M^datck 1,200 wyraz w cxpose budżetowem min.
Wljonów złotych. Można przyjąć, i Kwiatkowski, że rozbudowa na- j na straż graniczną na K. O. P  
/0 w roku przyszłym wydana bę- j szc“g° przemysłu zbrojeniowego | wzmacniamy nasz potencjał o- 
; z>c 1 /3 część tej sumy a więc pozwoli mu na eksport, co oczy-1 bronny.
<00 miljn. zł

wiście może być i źródłem fun­
duszów na cele zbrojeniowe. Me 
to nie będą wielkie sumy. To też 
widzimy tylko dwa środki, które 
umożliwią nam  rozwiązanie trud ­
nego zadania pogodzenia możli­
wości gospodarczych z potrzeba­
mi zbrojeń. • ••

Pierwszym z nich jest najskru­
pulatniejsze przestrzeganie zasa­
dy oszczędności,

Nietylko sumy na wojsko win 
ny być wydawane pod kątem wi 
dzenia możliwie dużego efektu o- 
bronnego, ale przedewszystkiem 
cała gospodarka państwowa win 
na być poddana ścisłej analizie 
pod kątem widzenia usunięcia z 
niej wydatków nieprodukcyjnych, 
coby pozwoliło na dotowanie hie­
rarchicznie najwyższych wydat­
ków wojskowych bez przeciąża­
nia gospodarstwa.

O oszczędnościach w gospodar 
ce państwa a szczególnie przedsię 
biorstw. państwowych niejedno­
krotnie pisaliśmy i będziemy pi­
sali. Obecnie omawiając sprawy 
wojskowe pozwolimy sobie zwró­
cić uwagę na źródła oszczędno­
ści, łączące się z gospodarką woj­
skową.

Części naszych granic strzeże 
K. O. P., części straż graniczna. 
Wydatki na I\. O. P. służą rów­
nocześnie pogotowiu wojennemu 
państwa, K. O. P. jest bowiem 
częścią naszej siły zbrojnej. Na­
suwa się pytanie: czy nie byłoby 
wskazanem zastąpienie stopniowe 
straży granicznej prze* K. O. P.? 
W  ten sposób nie powiększając 
wydatków państwowych, tylko 
przelewając sumy przeznaczane

Fundusz Kwaterunku W ojsko­
wego pomyślany był jako kilko- 
letnia dotacja z podatku lokalo­
wego, poczem m iał on się sam ofi­
nansować z zysków na wybudo­
wanych gmachach. Majątek tego 
funduszu doszedł już do znacznej 
wysokości. Czy odsetki od tego 
majątku nie wystarczą na budów 
nietwo mieszkaniowe dla wojsko­
wych? Sumy podatkowe mogłyby 
zostać zaoszczędzone.

Drugim środkiem  pogodzenia 
konieczności zbrojeń i nieprzecią 
żania gospodarstwa jest polityka 
sprzyjająca bogaceniu się.

Jedną z najlepszych po temu 
dróg byłoby przeprowadzenie o- 
szczędności w gospodarce ciał 
publicznych w takim  stopniu, a- 
by ono umożliwiło odciążenie po­
datkowe, eo byłoby najlepszym 
środkiem pobudzenia działalności 
gospodarczej.

Istnieje pozatem szereg środ­
ków polityki państwowej, które 
sprzyjają bogaceniu się. Trzeba 
tylko porzucić doktrynerstwo so­
cjalno - etatystyczno - Interwen­
cyjne.

Trzeba pam iętać o tem, żc bo­
gactwo jest jednym z najpoważ­
niejszych czynników zwycięstwa 
na wojnie. A przedewszystkiem 
tylko bogate społeczeństwo unie­
sie ciężar zbrojeń. Względy so­
cjalne czy projekty „przebudowy” 
gospodarczej i społecznej muszą 
tu ta j ustąpić przed koniecznością 
wzmocnienia potencjału gospodar 
czego, a tem  samem obronnego, 
państwa.

Oszczędność i bogacenie się — 
oto dwie nauki, jakie wyciągnąć 
należy, analizując potrzeby zbro­
jeniowe naszego państwa.

d r .  W.

W  ś w f e ^ l e  p r o s t y

Mowa mjr. Galinata

Częściowo charakter wydatku 
^°jskowego ma wydatek na 

• O. P . Przewidziany jest on w 
Wysokości 37 m iljn. zł. Trudno 
^kreślić jaka część tego wydatku 
ll;i charakter wojskowy, a jaką 
gnieść należy na strzeżenie gra­
li1''- Przyjm ijm y połowę tej sumy 
Wvo wydatek wojskowy, a otrzy­
j m y  w ten sposób dalsze 18,5 
'•'Ijn. zł. wydatków wojskowych.

'Właściwie charakter wydatku 
°jskowego mają wydatki na i 

. nty inwalidzkie (wydatek ten 
J®st skutkiem wojny) prelimlno- i 

J<ne w sumie 105 mil jn. z}, i wy­
n ik i na pensje dla kawalerów 
^rtleru Virtuti Militari w sumie 
' miljn, zł. Można do wydatków 

''jskowych zaliczyć wydatek na j
oieryfury wojskowych. Prelimi- młodzieży, ale zgadza się na 
 ̂ '|'vanv on jest w wysokości 48 
^'Ijn. zł. Wreszcie wydatkiem na 
' Ojsko jest budżet Funduszu 
" 'aterunku Wojskowego, który 

llf>za wydatkami na roboty zleco- 
c wynosi 11,5 miljn. zł.

• •

Sumując wyżej wyliczone po­
r c je  otrzymujemy 1.385 m iljn.

°t,vch wydatków wojskowych, 
jest to wiele czy mało?

 ̂ I tak i nic. Nie —  gdy porów- 
'Hmy nasze wydatki wojskowe z 
y aa tkam i innych państw. Nie
amy, niestety, równie dokład- , . . . ...- . £ . u .

k da»yęh „dnoSme budżetów 5 t £ S » k£ Ł  S Ę K ?  
ojskowych innych państw, jest 

,' dnak rzeczą notorycznie znaną,
0 nawet nie tak skrupulatnie 

w . to my obliczyliśmy, wydatki 
f,.j«kowe naszych sąsiadów czy 

i. ,,carstw  zachodnich idą w  mi- 
,ardy złotych.

Ale nasze wydatki wojskowe 
wielkie, gdy porównamy je z 

cl̂ ści,ą wydatków państwowych.
Preliminarz budżetowy na rok 

Przyszły opiewa na sumę 
•. i , 7?' ^ la otrzymaM a całości 
'ydałM w  państwowych prwlimi- 
oyłaayeh na rok przyseły mile. 
y “ o niego dodać 1/3 część pla-

Szef oddziału ozonowego do 
spraw młodzieży, mjr. Galinat, wy­
głosił przez radjo długi rćferat. Peł 
ny tekst tej enuncjacji podaje „Ga­
zeta Polska". Mjr. Galinat mówi o 
młodym Ozonie tak:

„Ilędziciuy kontynuować i wzmoże­
my n a tle n ić  naszej walki t  siłami hu- 
mulcowemi naszego ije lu  narodowego. 
.Siłami liamulcowemi 54 dla nas nie 
tylko elementy obee, międzynarodówki, 
wpływy żydowskie i obeyeli agentur, 
hamuji;ee normalny rozwój polskich 
sil narodowych, leez również wszelkie 
teorjc i doktryny, które maja lmie ce­
le aniżeli dobro Narodu Polskiego”.

Mjr. Galinat nie ukrywa, że dą­
ży do totalistycznej organizacji

„współdziałanie 1. nami, łub obok 
nas”.

Dlaczego ks. Prymaa 
odmówił?

Chrześcijańsko - demokratyczny 
„Dziennik Bydgoski" pisze:

„Ks. Prymas kardynał Hlond odmó­
wił swej zgody na pochowanie zwłok 
6. p. Itomena Dmowskiego w Katedrze 
Poznańskiej. Niektóre organy Str. Na­
rodowego nazwały to stanowisko ks. 
Prymasa „nlezrozumiałem” łub „dziw­
iłem”. Naszem zdaniem stanowisko to 
jest zupełnie zrozumiałe w świetle mo­
tywów, które podał ks. Prymas na u- 
zasadnienie swej decyzji, mianowicie 
ks. Prymas powołał się na przepisy

Ojca św. Jeżeli pozatem ks. Prymas od 
mówił zwróeenia się do Rzymu o zgo­
dę, to miał widocznie ważne ku temu 
powody. Jakiej natury one były nic 
należy dociekać, jeżeli ks. Prymas nie 
nważał za wskazane podać ich do wia­
domości publicznej”.

Jak to było 
z oprowadzeniem  

z Magdeburga?
Z racji zgonu ś. p. Romana 

Dmowskiego ukazały się w „Ga­
zecie PolsMej11 rozważania na te­
mat neekomego projektu stprowa- 
dzenia Komendanta Piłsudskiego t  
Magdeburga. Publicysta „Gazety Pol

skiej" twierdził, że projekt ten był 
przygotowany przez Dmowskiego. Za 
przeczył temu W. Lipiński, twier­
dząc, że był to projekt francuski. 
Obecnie w „II. Kurj. Codz.“ pisze 
Stanisław Czerwiński, że projekto­
dawcami byli członkowie Tajnego 
Komitetu w Poznaniu:

„Faktem niespornym jest, że myśl 
uprowadzeniu Marszalka Józefa Pil 
sudskiego z więzienia magdeburskiego 
w tym komitecie nurtowała i to tak 
dalece, że znany jest termin uprowa­
dzenia i nazwisko osoby ofiecra-lotni- 
ka, który zaofiarował swoje usługi”.

Pisał o tem Karol Rzepecki, czło 
nek tego komitetu:

„...i więzienie Piłsudskiego i Sosn- 
kowsklego w twierdzy magdeburskiej, 
skąd go endecy poznańscy zapomoca 
kapitana Mullera (lotnika) zamierzali 
wydobyć (wrzesień 1918)”,

Propaganda niem iecka  
we Lwowie

Organ zarządu okręgowego Zwiąż 
ku Legjonistów Polskich we Lwo­
wie, dwutygodnik „Wola i Czvn“, 
podpisywany przez b. posła dr. Bro­
nisława Wojciechowskiego, donosi: 

„Czas najwyższy powiedzieć sobie 
bez obstouek, że mamy we Lwowie au­
tentyczne pismo hitlerowskie, wydaw­
nictwo, które bez obsłonek przyznaje 
się do niemieckiej idcologji narodowo- 
socjallstycznej. Tem czasopismem jest 
cytowane już przez nas niejednokrot­
nie „Ostdeutsches Yolksblatt” redago­
wane we Lwowie przez p. Wllly'ego 
Ettiugera i drukowane w Poznaniu go- 
tycklem! czcionkami w drukarni „Con­
cordia”.

Badeni o Dmowskim
Na łamach „II. Kurj. Codzienne­

go" p. Stefan Badeni pisze wspo­
mnienia z konferencji Koła Polskie­
go w Wiedniu z Romanem Dmow­
skim w 1907 r  Gospodarzem konfe 
reacji był ojciec piszącego wspo­
mnienia, Stanisław Badeni:

„Memu ojcu rozmowa t  Dmowskim, 
tegoż argumentacja, opanowanie, wiel­
ce się spodobały. Ody bowiem Dmowski 
oraz Inni goście ju t  się poiegnaU, ■ 
został na chwilę je szu e  tylko namiest­
nik Potocki, mój ojciec rzeki t a n u  do 
niego: „Ale przyzoać b itk a ,  i* m

robi ptcrwsaoraędne wrażenie, ma za­
krój angielskiego męża stann, niezcinby 
nle raził na czele gabinetu w Londy­
nie” — 1 dodnl tonem już jowialnej 
zaczepki przyciszając nieco głosu: — 
„Powiem Cl nawet Andrzeju (mowa o 
namiestniku hr. Andrzeju Potockim), że 
on właściwie grubo lepiej wygląda od 
nas tutejszych polityków”.

Procesy w Łucku
Z Wołynia donosi „Warszawski 

Dziennik Narodowy" o dwóch pro­
cesach w Łucku o bojkot wyborów. 
Procesy wytoczono:

„przeciwko referentowi organizacyj­
nemu S. N„ kpt. w s. s. Franciszkow i! 
Sluchły-Orleańskiemu 1 przeciwko pre- 
zcSowi zarządu pow. S. N. mec. Micha­
łowi Starczewskiemu, ora* mężowi zau­
fania S. • N., robotnikowi Edwardowi 
Koszorkowł.”

W pierwszym z tych procesów 
„zuamienne było zeznanie komendan­

ta posterunku P. P. w Torczynle, któ­
ry podał, że w myśl nzyskanych wia 
domości kpt. Słuchły-Orleaóski na ze 
braniu nle nawoływał wyraźnie do boj­
kotu wyborów, U tylko oświadczył, że 
Stronnictwo Narodowe do wyborów nłe 
idzie. Sęd po przeprowadzonej rozpra­
wie skazał kpt. Stuchty-Orleańskiego na 
4 miesiące aresztu z zawieszeniem kary 
na 3 lata”.

W drugim procesie 
.Przesłuchany referent bezpieczeń­

stwa p. Stefan Kwiatkowski podał mię­
dzy Innem!, że oskarżony na wlccu pu­
blicznym bezpośrednio nie wzywał do 
nlebrania udziału w głosowaniu, lecz 
z sensu przemówień mówcy można by­
ło dorozumlcwać się, że oświadcza się 
on za nlebraniem udziału w głosowa­
niu. Po półtoragodzinnej naradzie sąd 
ogłosił wyrok, skazujący mer. Star­
czewskiego na 2 miesiące aresztu, t  za­
wieszeniem wykonania kary na 2 lata, 
a osk. Koszorka skazał na 5* zł. grzyw­
ny”.

Niema zmian w Unji
Wobec informacji o zmianach we 

władzach Unji Pracowników Umy- 
słowyoh „Dziennik Powszechny" 
wyjaśnia:

„Upoważnień jesteśmy pczei Prei*- 
dfmn Unji do (Iwfordzeata, że p. St. 
Gacki ani nle zamierzał, ani w ładnym  
momencie nle zgłosił rezygnacji ze sta- 
nowteka sekretarza generalnego”.

Gtysleffloflfe Polane®
ze Śląska Opolskiego 

■ Pras Wschodnich
Po wydaleniu przez w ładze n ie­

mieckie ze Śląska Opolskiego ks. 
proboszcza Melsa ze Starego K oźla, 
oraz byłego posła Arki Bożka, obec­
nie na skutek zarządzenia Gestapo, 
wezwano również ks. Józefa M adeję 
z Maciejowa koło Zabrza, do opu­
szczenia w terminie do 15 b.m . Sląs 
ka Opolskiego.

Ksiądz Madeja należał do nieli­
cznych polskich księży, którzy od­
mówili żądaniu władz opolskich, do­
magających się skasowania nabo­
żeństw polskich.

Wśród parafjan zapanowało na tę 
wiadomość ogromne przygnębienie, 
gdyż ks. Madeja był bardzo łubia­
ny i cieszył się ogólnym szacun­
kiem nietylko u Polaków, ale tak­
że i u osób innej narodowości.

Również represje w ładz niem iee 
k ich  d o tk n ę ły  działaczy  po lsk ich  w  
P ru sa c h  W schodn ich : Barcz, D opat- 
ka, Jankowski i Lorenckowski o- 
trzymali nakazy opuszczenia P ro s  
Wschodnich w ciągu ośmiu dni.

Wszystkim tym działaczom pol­
skim zakazano przebywać na tere­
nach, zamieszkałych przez Polaków, 
Pozwolono im mieszkać w głębi 
Niemiec.

Z dyplomacji gdaAskiej 
i czesito-słowackiej

„Goniec Warszawski" donosi:
„Sfery polityczne w Gdańsku zwra­

cają uwagę na fakt nie urzędowania 
prezydenta ScDatu Gdańska, przyczem 
podano do wiadomości, że chodzi tu o 
chorobę. Choroba ta nie przeszkodziła 
jednakże Greiserowi wzłąe udział w po­
lowaniu reprezentaeyjnem. Chodzą gad­
ki, że chodzi tu o urlop przymusowy, 
z którego p. Greiscr nie ma już po­
wrócić.

W Czechosłowacji dokonywują się 
obecnie zmiany na placówkach dyplo­
matycznych. M. ia. były szef protokółn, 
przydzielony do kancelarji cywilnej 
prez. Benesza dr. Jarom ir Smutny zo- 
sta przeniesiony do Konstantynopola 
jako konsul generalny. P. Smutny był 
precz długi czas w Warszawie radcą i 
charge d’affaires poselstwa rzeskosło- 
wackiego w Warszawie.”

Na granicy węgierskiej
O wydarzeniach na granicy wę­

gierskiej pisze „Warszawski Dzien­
nik Narodowy":

„W ypadki na pograniczu czrsko-wf- 
gierskiem są w ścisłym związku z ro- 
lą, jaką polityka niemiecka przezna­
czyła Rnsl Podkarpackiej. Pasowana na 
Piemont ukraiński, Ruś Podkarpacka 
musi posiadać jako tako sensowne gra­
nice i obszar, umożliwiający zorgani­
zowanie na jej terenie szerszej akcji 
ukraińskiej. Tymczasem arbitraż wie­
deński oderwał od autonomicznego pań­
stewka karpalo-rtukiego nietylko stoli­
cę kraju ale wszystkie znaczniejsze 
miasta pozostawiając prey Rnsl wsie 1 
i nędzne mieściny”.

Strefa neutralna
Z Pragi donosi „Kurjer War­

szawski" :
„Ze Swalawy (na granicy węgiersko- 

ezeelioslowacklej) donoszą, żc w wyni­
ku rokowań, jakie przeprowadził -łam 
gen. arm ji czechosłowackiej Svalck z 
węgierskim oficerami, postanowiono, 
celem zapobieżenia powtórzeniu się In­
cydentu, stworzyć w newralgicznym 
punkcie granicznym w okolicy Muuka- 
cza strefę neutralną. Strefa neutralna 
obowiązywać będzie od dnia 11 b. m.”
Przerwana kom unika­

cja z Etnmunji}
Z Pragi również donosi „Kurjer 

Warszawski":
..Rząd Rusi Podkarpackiej donosi, że 

władze węgierskie w nocy r. soboty na 
niedzielę przerwały połączenie kolejo­
we z Hclmel do Ardosz. Tym sposo­
bem została przerwaua komunikacja z 
Rumunją. Skutkiem tego ucierpiała naj­
bardziej północno-wschodnia część ru ­
muńskiego powiatu Marmarosz Szlget. 
Rumtinja zaprotestowała przeciwko te­
mu zarządzeniu w Dudapcszclc”.

Żydzi w Nleimzech
Według depesz „Ilustr. Kurj. 

Codz.":
„Wszyscy Żydzi w liczbie (łOfl.UWl 

muszą opuścić Rzeszę w riagu dwóch 
la t”.

Do uchodźców Żydów z Niemiec 
zastosowała ograniczenia Belgja:

„W związku z powyiszemi ograni­
czeniami odstawia się do granicy nie­
mieckiej nawet zbiegów z obozów kon­
centracyjnych. Znane są wypadki sa­
mobójstw zrozpaczonych Żydów, którzy 
wybiorą ją raczej śmierć pod kolami 
pociągów, niż powrót do Niemiec, Wie­
lu z nieb prsebraesa graiJcę z jhityy- 
bljanemt z^baral, twterdir.e, 12 w o!m»- 
łach  koncentracyjnych kait- się więź­
niom wzajemnie wymierzać sobie po 
Ucz ki*.

ł
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Fawołanie komisji 
ro£jemcze)

Według wiadomości ze Lwo­
wa na óstalniem  posiedzeniu eg­
zekutywy Undo przewodniczący 
wicemarszałek Mudryj postawił 
sprawę votum zaufania. W nio­
sek ten Mudryj motywował a ta ­
kami . opozycji przeciw niemu, 
prowadzonemi przez Dymitra Le­
wickiego i redakcję „DHo”.

Komitet uchwalił votum zaufa­
nia dla Mudrego większością 
wszystkich przeciw 5.

Jednocześnie jak donosi prasa 
Iwoska powołano komisję roz­
jemczą, złożona z 3-ch przedsta­
wicieli. t. zw, opozycji oraz z
3-ch przedstawicieli oficjalnych 
władz Undo.

Członkowie tej komisji wyłożą 
swoje tezy przed superarbitrcm , 
drem Decykiewiczem, który ma 
wydać orzeczenie.

Za ulatki antypolskie 
rozrzucane w Beguminle
W listopadzie ub. r. na odcinku 

granicznym w Boguminie Nowym 
została przytrzymana niejaka Anie­
la Chyłkowa z Szonychla. Znalezio­
no przy niej 57 ulotek, pisanych w 
języku polskim i nawołujących do 
czynów antypaństwowych. Chyłko- 
wą aresztowano i osadzono w wię­
zieniu w Cieszynie.

Na rozprawie w Sądzie Okręgo­
wym oskarżona początkowo nie przy 
znawała" się' do Winy. W óstatniem 
słowie jednak oświadczyła; że ulotki 
otrzymała w Morawskiej Ostrawie 
od urzędnika ubezpieczalni, niejakie 
go Józefa Widenki.

W wyniku rozprawy sąd skazał 
Chyłkową za przemyt ulotek anty­
polskich na karę 8 miesięcy aresztu.

O r & a n  p r a s o w y
Ozonu wileńskiego

Z..Wilna donoszą, że tamtejszy 
organ ozonowy „Naród“ połączył 
się z wydawnictwem „Kurjer Po­
wszechny".

Od dn. 10 b. m. organ ozonowy 
będzie się ukazywał p. t. „Kurjer 
Powszechny".

Wyniki wyborów siejskldi
... w  B o r y s ł a w i u

Że Lwowa donoszą o wyniku od by 
tych w ub. niedzielę wyborów do 
Rady Miejskiej w Borysławiu.

Z 40 mandatów — PPS uzyskała 
20, Ozon — 3, Ukraińcy — 6, Ży- 
dzi — 11.

Umowa zbiorowa 
w przemyśle górniczym
Śląska Zaolziańskiego

Dn. 9 b. ra. na posiedzeniu komi­
sji górniczej w Cieszynie uzgodnio­
no ostatecznie i podpisano tekst czę 
ści ogólnej umowy zbiorowej dla 
przemysłu górniczego.

Podpisana umowa zapewnia robot 
nikom znaczne polepszenie warun­
ków pracy.

Ponieważ rokowania w komisjach 
górniczej i hutniczej nie doprowa­
dziły do uzgodnienia taryfowej czę­
ści umowy zbiorowej, kwest je spor­
ne w zakresie taryfy płac rozstrzy­
gnie drogą arbitrażu komisja roz­
jemcza.

W związku z tem przybędzie do 
Cieszyna Główny Inspektor pracy 
dyr. Klott, który w środę, i l  b. m. 
przeprowadzi arbitraż w sprawie ta 
ryfy płac w przemyśle górniczym, 
zaś w czwartek, 12 b. m. w sprawie 
taryfy płac w przemyśle hutniczym

Unaica wesersisgiczns
Drów DOBRZYŃSKIEGO i HERMANA 
W\VY ■SV&IAT«62. Od 8-ej r. do 8-ej w. 
Weneryczne. Plsiowt, Skórne, Reatj5*»
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Udzielenie gen. Franco praw kombatanta— wykluczone
P r a sa  a n g ie lsk a  o  ̂rzym skiej w izycie C h am b erla in a
LONDYN, 9.1. Dzienniki angiel­

skie, omawiając widoki spotkania 
Chamberlaina i Halifaxa z Mussoli­
nim, podkreślają, że aczkolwiek mi­
nistrowie brytyjscy nie będą prze­
mawiali w imieniu Francji, jako me 
djatorzy w sporze francusko-włos- 
kim, to jednak przywiozą oni ze so­
bą doniosłe zapewnienia ze strony 
rządu francuskiego. Zapewnienia te 
pójdą w tym kierunku, że Francja 
pragnie załatwienia swych różnic z 
Włochami drogą bezpośrednich ro­
kowań.

Pozatem Chamberlain będzie się 
starał doprowadzić do porozumienia

w sprawie wojny domowej w Hisz­
panji.

Udzielenie Franco praw kombatan 
ta  uważane jest w obecnem stad jum 
za wykluczone. Ewentualność ta po­
wstałaby dopiero wówczas, gdyby 
ze strony niemieckiej i włoskiej na­
stąpiło całkowite wycofanie oddzia­
łów ochotniczych.

Dzienniki przewidują również mo­
żliwość zaproponowania przez Cham 
berłaina Mussoliniemu pewnych u- 
łatwień handlowych i finansowych, 
gdyby szef rządu włoskiego przyczy 
nil się do realizacji postulatu Wiel­
kiej Brytanji w sprawie całkowitego

izolowania wojny domowej w Hisz­
panji od wszelkich wpływów obcych.

BERLIN, 9.1. Wizyta Chamber­
laina w Rzymie stanowi centrum 
zainteresowań politycznych kół Ber­
lina. Wiąże się ją . tu bezpośrednio 
ze sporem francusko-włoskim, który 
poprzez oś Berlin — Rzym znajduje 
niezwykle żywe echo w Niemczech.

Równocześnie wysuwa się obecnie 
również sprawę bezpośrednich zain­
teresowań Rzeszy zagadnieniami 
Morza Śródziemnego, „oddalonego, 
jak oświadczają tu, w linji powietrz 
nej, zaledwie o 80 kim. od południo 
wej granicy Rzeszy".

Dżibutti — portem psństwa żydowskiego w Afiisynji
P rojek t, k tóry  M ussolini przed staw i C ham berla inow i

LONDYN, 9.1. Korespondent rzym 
ski „Evening Standard" donosi z 
dobrze poinformowanych źródeł, że 
Mussolini przedstawi Chamberlaino­
wi plan rozwiązania zagadnienia ży­
dowskiego.

Zdaniem korespondenta, Włochy 
przygotowały plan osiedlenia Żydów 
z Europy w Abisynji.

Plan Mussoliniego polegać ma na 
odstąpieniu przez Włochy Harraru 
i wybrzeża włoskiego na rzecz kon- 
dominjum, celem utworzenia nieza­
leżnego państwa żydowskiego, o ile- 
by Francja. odstąpiła na rzecz tego 
państwa port Dżibuti, a W. Bryta- 
nja port Zeila.

Terytorjum utworzonego w ten 
sposób państwa składałoby się z 
mało zdrowotnych, tropikalnych ni­
zin wzdłuż morza oraz zdrowotnie 
korzystnych wyżyn. Niziny, mimo, 
iż nie nadają się specjalnie dla ko­
lonizacji europejskiej, posiadają je­
dnak bogate złoża mineralne i za­

opatrywałyby w surowce przemysł, 
który mógłby powstać na bardziej 
zdrowotnych wyżynach.

Dżibuti — główny punkt wyjścio­
wy nowego państwa — stałby się 
jednym z największych ośrodków 
handlowych w Afryce. Musiałyby 
być jednak zbudowane tam odpowie 
dnie urządzenia portowe oraz nowe

linje kolejowe, aby . sprostać przy­
wozowi towarów dla nowego pań­
stwa, jak również jego eksportowi.

Rzym — oświadcza dalej kores­
pondent —  niema na myśli jedynie 
uchodźców żydowskich z Niemiec. 
W grę wchodzi również, ludność ży­
dowska z Rumunji i Polski, oraz in­
nych państw europejskich.

W i e f e  w y g r a n a  4 kl. 43-ej loterjl
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NOWY JORK, 9.1. Sekretarz Sta­
nu Hull przybył ż Limy do Nowego 
Jorku.

W oświadczeniu, zlożonem prasie, 
Hull podniósł, że zasady przyjęte 
przez konferencję panamerykańską 
stanowią „przykład współdziałania 
międzynarodowego, opartego na rów 
ności, sprawiedliwości i wolności, 
które są niezbędną podstawą dla 
ustalenia pokojowych i przyjaznych

stosunków".
Hull uważa rezolucję, dotyczącą 

ożywienia handlu międzynarodowego 
przez obniżanie barjer celnych oraz 
deklarację o solidarności kontynen­
tu amerykańskiego za wielki sukces 
konferencji.

Następnie Hull przeciwstawił sy­
stem liberalny w polityce handlowej 
innym systemom, zaznaczając, że 
one w konsekwencji osłabiają stano

wisko krajów produkcyjnych; ście­
śniają rynki światowe i mogą w pe­
wnych okolicznościach służyć za.na­
rzędzie wpływów politycznych.

W zakończeniu sekretarz Stanu 
Hull zaprzeczył pogłoskom, jakoby 
rząd Stanów Zjednoczonych A. P. 
dążył na koiiferpncjl do zawierania 
sojuszów, politycznych lub wojsko­
wych.

Przygotowania wojenne W. Brytanji
Organizacja ochrony ludności cyw ilnej przyśpieszona o 2 la ia
LONDYN. 9.1. Lord strażnik 

tajnej pieczęci sir John Ander­
son, do którego kompctencyj na­
leży przygotowanie powszechne­
go rejestru służby na rzecz pań­
stwa oraz zorganizowanie och­
rony ludności cywilnej na wy­
padek wojny, powrócił dziś z 
urlopu spędzonego w Szwajcarji 
do Londynu.

Po przybyciu do Londynu zło­
żył 011 prasie oświadczenie, w 
którem znajduje się m. in. na­
stępujący ustęp:

„Po trzech m iesiącach nikt 
nie jest jeszcze w stanic oce­
nić praktycznych rezultatów  na­
szej akcji, ale mogę zapewnić, 
że z końcem r. b. skompletowany 
będzie cały aparat, który miał

być ukończony i oddany do u- 
żytku dopiero z końcem 1941 
roku”.

Powyższe oświadczenie m ini­
stra o skróceniu okresu przygo­
towań W. Brytanji do ochrony 
ludności cywilnej na wypadek 
wojny o 2 lata, wywołało w Lon 
dynie zrozumiałe zainteresowa­
nie.

S t r o ś i s k i  c o n t r a
Sensacyjny p roces o p rzyn a leżn ość do m a so n er ii

Dzisiaj znalazł się na wokandzie 
Sądu Okręgowego w Warszawie 
sensacyjny proces b. premjera Leo 
na Kozłowskiego, oskarżonego 
przez prof. St. Strońskiego o znie­
sławienie.

źródłem tej sprawy był głośny 
artykuł w czasopiśmie „Polityka", 
który ukazał się w czerwcu ub. ro­
ku i odsłonił kulisy, masonerji w 
Polsce. Artykuł podpisany inicja­
łami L. K. wywołał gwałtowną po­
lemikę na łamach prasy i stał się 
pośrednio jedną z przyczyn likwi­
dacji wolnomularstwa w Polsce, o- 
raz wydanego przed kilku tygodnia 
mi dekretu przeciwmasońskiego.

Za autora artykułu .uważany był 
powszechnie b, premjer L. Kozłow­
ski, który zresztą w czasie dalszej 
polemiki prasowej potwierdził swe 
autorstwo 

Prof. Kozłowski w swych rewela­

cjach masońskich wskazał, że istnie­
ją w Polsce dwa „obrządki": Wiel­
ki Wschód, który grupuje wielu 
czynnych polityków opozycyjnych, 
przyczem w artykule wymieniono 
kilka nazwisk, oraz Wietka Loża 
Szkocka, do której, jak to dał do 
zrozumienia autor, należą ludzie re- j 
żimu sanacyjnego, żadnych jednak 
nazwisk członków lóż obrządku j 
szkockiego artykuł nie zawierał. j

Jeden z wymienionych jako czło-1 
nek loży Wielkiego Wschodu, pro- 1 
fesór Stanisław Stroński, zapowie- j 
dział w liście otwartym wystąpię-j 
nie przeciw L. Kozłowskiemu na d ro ' 
gę sądową o oszczerstwo.

Za pośrednictwem adwokata St. | 
Szurleya prof. Stroński wniósł akt 
oskarżenia i sprawa ta znajduje się 
dziś przed sądem.

Wielkie zaciekawienie buda fakt,

czy oskarżony b. .premjer Kozłow­
ski będzie usiłował przeprowadzić 
dowód prawdy, i czy w tym celu 
przedłoży sądowi głośne „katalogi 
masonerji”, którem i według swego I 
twierdzenia, posługiwał się ■ podczas j 
pisania artykułu. Katalogi te za- j 
wierać mają spisy członków, zarów­
no lóż Wielkiego Wschodu, jak i: 
obrządku szkockiego. \ ,

Zaznaczyć należy, że proces ten 
według ostatnio znowelizowanej pro 
cedury, będzie się mógł odbyć przy 
drzwiach zamkniętych, chyba, że o- 
skarżyciel złoży Wniosek o rozpra­
wę jawną.

Ostatnio rozeszły się pogłoski, że 
oskarżony prof. Kozłowski, będzie 
dążył do umorzenia procesu, przez 
odwołanie na rozprawie swych za­
rzutów i przeproszenie prof. Stroń- 
skifigo.

Ukraińcy i Białorusini
Ciekawe informacje o Ukraińcach 

i Białorusinach w Niemczech poda­
j e . korespondent praski „I.K.C.“ :

„Rząd Rzeszy postanowił przeprow*- 
dzić na obszarze całych Niemiec W* 
nie z Sudetami, spis wszystkich Ukratf 
eów i Białorusinów. Zamieszkali * 
Niemczech Ukraińcy i Białorusini będł 
musieli wypełnić kwestjonarjusze i P* 
dać: 1) do jakich organizacyj ukrati' 
skich czy białoruskich należą, 2) jaki* 
posiadają kwalifikacje wojskowe, (n>B' 
sza, przytem wymienić w jakich p°̂  
kach arm ji rosyjskiej czy innego kr* 
ju służyli), wreszcie 3) muszą wytnie 
nić czy posiadają majątki w Rosji s*- 
wieckiej, które uległy konfiskacie”.

Jednocześnie tenże korespondent 
donosi, że jakoby:

„z rozkazu sztabu generalnego artnf 
sowieckiej rozpoczęto już, jak donosi 
ze źródeł angielskich, budowę „czerwC 
nej” linji Maginota wzdłuż Dniestr^ 
Linja ta ciągnąć się będzie na dług? 
ści 800 km. i ma być ukończona je** 
cże w ciągu roku bieżącego. Slych*" 
ie  wgląb Rosji Sowieckiej przesiedl*' 
no 160.000 Ukraińców”.

Spłonęła cerkiew 
prawosławna

pod Słtmimem
j We wsi Minkanowicze pod Słoni' 
mem spaliła się w ub. niedzielę dre; 
wniana cerkiew prawosławna, ongi8 
kościół unicki.

j Ogień strawił doszczętnie budyne* 
cerkwi wraz ze wszystkiemi sprzęt*' 
mi i szatami liturgicznemi.

Księgi metrykalne ocalały.

Nowa Kancelaria Rzeszy
4 urzędy Kanclerza
BERLIN, 9.1. W  poniedzink* 

przed południem odbyła się w 
becności kanclerza Hitlera ur®'

| czystość poświęcenia gmach# 
kancelar ji Rzeszy. _

Budynek ten, którego front k; 
i czy 430 metrów długości, mie^1 
1 cztery urzędy, wchodzące w 
kres kom eptcncji kanclerza 
lera jako: 1) głowy państwa i^ 0' 
dza narodu niemieckiego), 2) sZ? 
fa rządu (kancelarja), 3) najwyź'1 
szego zwierzchnika sił z b ro jn y ^  
4) przywódcy partji narodowo-50' 
cjalistycznej.

Csaky po Cfev3lkovsl;yft!
|>rzy:edzie do Berlin#
PRAGA, 9.1. Odkładany kilkaki* 

tnie wyjazd czeskosłowackiego mi®*' 
stra spraw zagranicznych Chvalko^ j 
sky‘ego do Berlina, ma nastąpić l8 ■ 
b. m.

BUDAPESZT, 9.1. Minister S f  i 
Eagr. hr. Csąky uda się do Beri'1*9! 
około 20 b. m.

OBRADY EUROPEJSKIEJ KOMIS-** 
PUHARU RAVfSA 

W tych dniach obradowała w KoI<r 
nji europejska komisja puharu. Davi*' 
pod przewodnictwem p. Pierre GiU°
(Francja 1. >

W czaaie obrad poruszono szereg 
żnych spraw. Przedewszystkiem zast*' 
nawiano się nad odciążeniem europtf 
skich uczestników puharu Davisa. P3' 
stanowiono zaproponować Międzynar0' 
dówej Federacji Tenisowej <posiedzą I 
nie — w lipcu b. r. w Wimbledonic!’ ; 
aby w strefie europejskiej rozgrywki ̂  
puhar toczyły się tylko w 4 runda^1' I 
zamiast — jak dotąd — w 5-ciu. D'^ ; 
ki temu zwycięzca w strefie europy 
sklej musiałby stoczyć najwyżej 4 sP° , 
kania.

Następnie uchwalono również dru^ 
ciekawą propozycję, a mianowicie: at>- 
te drużyny europejskie, które w zeB? 
łorocznych rozgrywkach o puhar PJ" 
visa szczególniej się wyróżniły, zostać 
rozstawione, podczas gdy reprezentuj 
cje tenisowe, które już w pierw si' 
rundzie przegrały, miałyby w roł^ 
przyszłym nie być dopuszczone do roi' 
grywęk. - , |
WARTtUŃSKI GRA W POZNAŃSKI^ 

AZS
B'. mistrz polski w hokeju lodowy’1' , 

AZS Poznań, pozba-wiony został sz?r*;' 
gxi doskonałych graczy, m. tn. Zieli®' 1 
skiego, Ludwiczaka, dr. Kasprzaka, 9 
ostatnio i Stokowskiego, który na tr f  
ningu w Toinmiu doznał złamania pa . 
ca.' . J-śil

W rogrywltach ligowych drużyna P° 
znaóskiego AZS wystąpić ma z W»r‘ 
mińskim, który ostatnio przebywał 
le w Warszawie. W bramce tego 
społu wystąpić ma Muszyński, którt | 
doskonale bronił barw AZS w rózgi1) : 
kach poznańskiej klasy A. 
KOSZYKARZE POZNAKrSCY POR0- 

N .U 1 DRUŻYNĘ BUKARESZTU . 
W dniu 8 b. m. drużyna koszyków^ j 

poznańskiego KPW rozegrała w Bli” 
kareazcie mecz z reprezentacją stoli®* I 
Rumunji, wygrywając w wysokim ^  \ 
sunku 57i21 (30:8).

ly

'■a



m i e r z c h  k a r i e r y  d r .  G o e b b e l s a
/Mistrz propagandy w niełasce

londyński „News Chronicie/* po-1 politycznych przebąkuje się oddaw-
B m  _ T l ___ 1 ! ___________ _______ -  ‘ n n  A  r i r J n  I•faje * Berlina w sensacyjnej for- na o wyjątkowych względach, jakie-

Wedhig wersji „Daily Mirror", po 
ostatniej wizycie Goebbelsa w mie-

*nie pogłoskę, że minister propa- mi Goebbels darzy znaną aktorkę szkaniu państwa Fróhlich, ministra 
Randy dr. Goebbels udaje się na 6 filmową, czeską piękność, Lidję Ba- odstawiono do kliniki z obandażowa­

na eksplodował skandalem, który 
ma być istotną (fizyczną) przyczyną 
choroby Goebbelsa.

miesięczny urlop wypoczynkowy po rową,, która jest żoną aktora i reży 
niedawno przebytej chorobie.

•Jednocześnie pismo to donosi, że 
Premjer marsz. Goering ma być mia 
»owaDy ministrem w ojny.

P&r X
W prasie zagranicznej mówi się 

coraz głośniej o zmierzchu dr. Goeb* 
wisa. i

Hitlerowski minister propagandy 
° jnachiavelicznym profilu i przy- 
•jrótkiej nodze przechodzi złą passę.
Nigdy wroga obojętność mas nie*
Reckich w stosunku do Goebbelsa 

objawiła się tak dobitnie, jak te* 
raz właśnie, kiedy Marat narodowe­
go socjalizmu jest złożony zagadko* 
v'-̂  chorobą. O chorobie tej różni 
różnię mówią. Wiele symptomów 
^skazuje na to, że jest to w dużej 
'Werze choroba dyplomatyczna.
Goebbels popadł w niełaskę.
- Nie jest w Niemczech dla. nikogo 
tajemnicą, że Goering i Goebbels 
tajem nie bardzo się nie lubią. Nie 
^stające między nimi tarcia zaostrzy 
-V się ostatnio, a to z winy dwu waż 
*>•<*•. okoliczności. Goebbels znalazł 

nagle w odosobnieniu.
. ■ Tłutny, które nigdy nie darzyły 
Ki;mpr)tją dyktatora prasy, teraz 
Jem goręcej opowiadają się za swem 
Pryszczem,Goeringiem. Co zaś naj­
możniejsze, pam Hitler, który za­
msze popierał swego świetnego mi­
nistra propagandy, jednego z pierw 
Jżych swj’ch towarzyszów i adjuta.n- 
łow, dzisiaj, podobno, jest na niego 
Sródze zagniewany.
• Pierwsza okoliczność to reakcja 
L,-anńyv Zjednoczonych na represje 
a®tyżydowskie. Reakcja nieprzewi­
dziana tem bardziej, że Goebbels za- 
l'r-wńia.ł Hitlera, iż wzmożenie kam-

ną głową. Bezpośrednio potem Fróh- 
sera Gustawa Fróhlleha. Dla niej, lich znalazł się w obozie koncentra- 
podobno, wysoki minister propagan- cyjnym, a żona Goebbelsa wyjecha- 
dy porzucił żonę i czworo dzieci, co la do Szwajcarji. 
jest bardzo źle widziane w puiytań- j  Co zaszło wr mieszkaniu Lidji 
skiej n i  Rzeszy. Wreszcie flirt mię- Barowej ? Na ten temat można tyl- 
dzy vedettą reżimu i vedettą ekra- ko snuć domysły i przypuszczenia

W kołach dobrze poinformowanych 
twierdzą, że uprzednio Goering nie­
raz prawił morały Goebbelsowi,

zwracał mu uwagę, że nie przystoi 
dostojnikowi narodowo-socjalistycz­
nemu zachowanie się godne... mini­
strów Weimaru, żc Goebbels powi­
nien pogodzić się z żoną i, jak wszel 
ki dobry Niemiec, poświęcić się ro­
dzinie.

Goebbels widocznie nie usłuchał 
tych rad. Teraz wszystkie nieszczęś­
cia zwaliły mu się na głowę: polity­
czne, partyjne i miłosne. Stąd pogło­
ski o przesunięciu Goebbelsa na sta­
nowisko ministra oświaty.

w. z.

Z Londynu przez Kontynent do Warszawy
Z djęcia  m ig a w k o w e z podróży

Nasz korespondent londyński od­
był ostatnio kilkudniową podróż na 
transie; Londyn — Paryż — Berlin— 
Warszawa i z powrotem. Oto kilka 
migawek z jego notatnika:
LONDYN. Biuro „Orbisu". Pusto, 

mimo, że sezon wyjazdów świątecz­
nych jest w pełni.

— Cóżto? Nikt stąd nie jedzie 
do Polski ? — dziwię się.

— W tym roku jest wyjątkowo 
źle — brzmi odpowiedź. — Anglicy 
nie chcą w żaden sposób jechać

i przez Niemcy, nawet tranzytem, zaś 
| podróż morska nie należy w grud- 
I niu do przyjemności. Wszyscy wo* 
I bec tego jadą na święta do Francji 
| i Bzwrajcarji.

LONDYN. Ambasada, niemiecka. 
Woźny w biurze paszportowem nie 
chce mówić po angielsku. Na wstę- 

tenji przeciwżydow’skiej może i win 1 pie Pyt3 °  rasę, gdyż dla aryjczy- 
fto wywołać w Ameryce, prawem re- 1 ków są zarezerwowane osobne miej­

sca...
Anglicy tego nie lubią.

^>nansu, natężenie prądów antyse­
mickich.

Stało się inaczej. Hitler miał dojść , ,
0 wniosku, że był dotychczas źle • *

">formowany o nastrojach amery- PARYŻ. Wyraźne zmęczenie poli­
c k ic h .  Fiihrer postanowił jakoby t  k wjp)u judzi, dawniej namięt-

« ? » ! S ^ S S 5  . m . - " ” - -  interesyjących *  życiem pu-
Goebbels popełni) gruby błąd w blicznem, skoro ich zapytuję o spra

^ n le  Ameryki i Amerykanów. Nie państwowe, czym ręką 
Rozumiał, że Amerykanin może być zniechęcenia i odpowiada: 
^ p h y  na zagadnienia, związane z 
Polityką Europy, na argumenty 
^teologiczne i wywody doktrynalne, i  
'̂ •v jednak w grę wchodzą zasady 

pralne, gdy dzieje się krzywda i 
^sprawiedliwość, gdy sroży się ty*
4Qja — farmer ze stanów zachod- 

okazuje całkowitą solidarność z 
f^dziarzem nowojorskim i drwa-1 

Północy. Nie należy sądzić, że 
?°?sevelt rozmyślnie pociąga am ery)
J ^ k ą  opinję publiczną na drogę • 

międzynarodowej. Odwrotnie,
J"°oseveIt w tym wypadku podąża

ruch

— Grunt to zdrowie i trochę pie­
niędzy. Reszta mnie nie obchodzi...

Francuzi marzą o spokoju i po­
rządku. O to będą walczyć.

•• n
AKWIZGRAN. Granica niemie­

cka. Wjeżdżamy w szerokie pasmo 
linji Zygfryda. Wszędzie widać śla­
dy pracy jeszcze nieukończonej. 
Niezamaskowane gniazda karabi­
nów' maszynowych migają przed 
oknami wagonu. W przedziale je­
dzie dw'óch Niemców. Francuzka i 
ja. Wszyscy milczą.

Skoro jeden i  Niemców wysiadł, 
drugiemu rozwiązał się język. Opo­
wiedział nam nawet dowcip polity­
czny:

Berlińczyk przychodzi do sklepu 
kupić gęś na święta. Ale musi być 
tak dobrze oskubana — powiada — 
jak każdy Niemiec...

Nasz towarzysz podróży jest wy­
raźnie nieostrożny. A swastykę ma 
w klapie marynarki.

a• •
BERLIN. Pociąg warszawski po­

woli wyjeżdża ze stolicy Niemiec. 
Obok mnie przy oknie stoi pewien 
polski dyplomata. Jest pełen za­
chwytu dla tego, co widział w Rze­
szy. Mówi z emfazą i przejęciem. 
W końcu rzuca:

— Tak, oni tu zrobili wspaniałe 
rzeczy. Pomyśl pan — każdy hitle­
rowiec ma tylko dwa ubrania — 
dwa mundury. Standart. Ogromna 
oszczędność gospodarcza. Jedzą to 
samo, oglądają te same filmy i 
sztuki, nie wyrzucają pieniędzy na 
niepotrzebne zbytki i przyjemności. 
Cudowne osiągnięcia gospodarki 
planowej...

Zadałem niedyskretne pytanie:
— A czy pan chciałby żyć w 

Niemczech ?
— Ja?  — zdziwił się. — Nigdy. 

Polak nie zniósłby tego...
• •

WARSZAWA. Przechodzę w „nie- 
dozwolonem“ miejscu przez ulicę. 
Granatowy przedstawiciel władzy 
interwenjuje.

— Zapłaci pan złotówkę grzyw­
ny — oświadcza.

— Panie, ja  z Londynu — usiłu­
ję się bronić — tam wolno chodzić 
jak się chce, zapomniałem, odzwy­
czaiłem się...

— Niech pan nie buja — brzmi 
sceptyczna odpowiedź. -— Londyn to 
duże miasto, tam ruch może nawet 
większy niż w Warszawie. Jakżeby 
się bez grzywien i przepisów obe­
szło. No, płaci pan, czy mam pro- 
tokuł spisać?

Oczywiście zapłaciłem. Rad.

R ezyd en cja  le tn ia  
P a p ieża  

Pawilon dla pielgrzymów
Wobec pogłosek o zamierzonym, 

— jakoby na skutek zaleceń lekar­
skich, — rzekomym projekcie wy­
jazdu Ojca Sw. do Castelgandołfo,
Katolicka Agencja Prasowa dowia­
duje się, iż pogłoski te nie odpo* 
wiadają prawdzie choćby z tego 
względu, że klimat w górach Albań­
skich jest znacznie wilgotniejszy i 
chłodniejszy niż w Rzymie.

Źródłem pogłosek jest prawdopo­
dobnie fakt, że w Castelgandolfo 
rozpoczęto ostatnio prace restaura­
cyjne, które zresztą dokonywane są 
co roku. zanim Papież przybędzie 
do swej letniej rezydencji, co praw­
dopodobnie nie nastąpi wcześniej, 
jak w kwietniu.

Wśród dokonywanych w Castel­
gandolfo prac renowacyjnych zwró­
cić należy uwagę na wznoszenie spe 
cjalnego pawilonu, gdzie pielgrzy­
mi oczekiwać będą na audjencję pa 
pieską. Pawilon ten wznoszony jest 
na miejscu, gdzie znajdowały się 
koszary żandarmerji papieskiej.

„Widowiska kościelne"
Mowy pomysł IH-ej 

Rzeszy
Władze skarbowe Rzeszy, opiera­

jąc się na decyzji instancji, orzeka­
jącej w sprawach skarbowych, usta­
nowiły nowry podatek, pobierany od 
t. zw. „widowisk kościelnych".

Podatek ten obowiązuje w tych 
wypadkach, w których chodzi o im­
prezy, odbywające się wprawdzie 
na terenie kościelnym, ale pozhswio­
nę charakteru religijnego.

Zwiedzanie kościołów za opłatą, 
wchodzenie na wieże itp., o ile im­
prezy te służą celom dochodowym, 
podlegają obowiązkowi opodatkowa­
nia.

Milion litów dla Polaków
właścicieli ziemskich  

na Litwie
Według wiadomości, nadeszlych z 

Kowna, rząd litewski wstawia do no 
wego budżetu państwowego specjał 
ną pozycję na odszkodowania dla 
wrywłaszczonych właścicieli ziem­
skich. Na odszkodowania te prze­
znaczona będzie w ciągu najbliższe­
go roku suma 1 .000.000 litów.

Jak wiadomo, wśród wyłaszczo- 
nych właścicieli ziemskich znajdu­
je się wielu Polaków.

M inął entuzjazm  S ło w a k ó w
JaK dozorcy domowi robili spis ludności

(Od własnego korespondenta)
Szybko nastąpiła ewolucja na-

°pinją publiczną Stanów. Tego sło jów  na Słowaczyznie. Trzy &>■ 
^>ebbels nie zrozumiał, i liczni jego ły' bowiem przyczyny, kierujące ru­

chem odśrodkowym Słowaków', a 
więc: propaganda niemiecka; sta­
ra niechęć do Czechów, którzy w 
ciągu dwudziestolecia niepodległo­
ści popełnili wiele poważnych błę­
dów taktycznych oraz westchnienia

--------- U U » U U 1 J ( U ,  .  U V . M l l

^rogowie w Niemczech starają się 
Skorzystać gniew Fiihrera.
 ̂Oruga okoliczność, to sprawa Er- 

J^ta Niekischa, tocząca się obecnie 
y ^ d  berlińskim trybunałem ludo-

^ isa liśm y  w swoim czasie obszer-. o działalności Niekischa, o jego inteligencji słowackiej do dawnych 
e —__;_____ ..dohrr-c.h njuAw11. kiedv to wszvsf-J^żce „Trzecia figura imperjalisty- 

£?a'' i o uknutym przezeń spisku, 
.p o m n ijm y  dzisiaj, że Nieldscb 
jjJ1 jednym z wodzów lewego skrzy- 
]. narodowego socjalizm n, głosicie­
l i  haseł bolszewickich. Otóż Goeb- 

był dawniej zwolennikiem Nieki r-na;
Jerych' d o m a g ^ ^ r i ik ^ id a c jf ^ d  obronic swych własnych ^ r e s ó w . 
 ̂^  własności, upaństwowienia LJcz°no na poparcie, na subwencje, 

j^edsiębiorstw przemysłowych itp. I na inwestycje kapitałów — otrzy- 
0 lewego skrzydła partji należały I mano zaś z Berlina dwie tylko

przesyłki: w' jednej był gotowy 
plan zorganizowania partji, bojó­
wek. mundurów i krzyżów: w dru­
giej tr-v  probówki, zawierające bak 
cyle nienawiści do Węgrów, Pola­
ków i CzechóW'.

Słowacy szybko zorientowali się, 
że trudno będzie im żyć bez po­
mocy Czechów, — kapitalistów, fa­
chowców', przemysłowców'. Bojkot 
uzdrowisk w słowackich Tatrach 
również daje się mocno we zna-* 
ki, a organizacja życia publiczne­
go natrafia na coraz to nowe trud­
ności natury gospodarczej.

Wreszcie czynnik trzeci natych-

pisywał niegdyś broszury, w

„dobrych czasów", kiedy to wszyst 
kim oportunistom wcale nieźle się 
działo pod panowaniem węgier- 
skiem.

Po arbitrażu wiedeńskim zmie­
niło się wszystko. Propaganda nie­
miecka działała sprawnie, ale... w’

r ‘ ^ystkie ofiary pamiętnej nocy 30 
l^rwca 1934 r. z Roehmem na cze- 
j-v byli przyjaciele i towarzysze 
js.owi dzisiejszego ministra propa-

*,fo tej przeprawie Goebbels ze- 
, . J ^ m e  wyparł się herezyj lewi- 
k Wch, ale wewnętrznie ciągle sym- 

,Vzowal z niemi, 
fni roc:!S Niekischa jest tedy’ przy'- 
C nien,ie!n- w chwili najmniej od- 

wiedniej, dawnych grzechów i 
(wfkrych koneksyj Goebbelsa. Po- 

- ho nazwisko jego coraz to wy- 
j a w toku rozprawy, 

bęi est trzeci motyw złej passy Goeb 
Motyw natury romantycznej, 

berlińskich kolach teatralno-

miast dał znać o sobie. Nienawiść 
ludu słowackiego do wszystkiego, 
co węgierskie, z jednej strony a 
poniżające traktowanie. Słowaków 
przez Węgrów, odradzające się po 
20 latach w nowrym podziale na 
uprzywilejowanych panów i chło­
pów - parjasów, z drugiej strony— 
oto okoliczności, w których zrozu­
miałe stają się pożałowania godne 
wypadki rozgrywające się na te- 
rytorjach objętych dziś przez Wę­
gry-

Niedawny entuzjazm niektórych 
Słowaków minął bezpowrotnie. Pra­
sa słowacka bije na alarm, żądając,; " p 
aby 600 tysięcy Slowraków mogło 
się wypowiedzieć w imię zasady

krwi starego słowaka Satuczki z 
Orawy, którego nazwisko zgubiłeś 
na drodze swego życia?

Trudne zadanie mają Węgry. 
Rozruchy, represje, bierny opór, 
aresztowania, manifestacje, konfi­
skaty'! A wszystko to na tle chwiej 
nej, niezdecydowanej w metodach 
polityki zagranicznej, która jednak 
wszystkiemi siłami broni się przed 
napo rem niemieckim.

Napór ten różne przecież przybie­
ra kształty. I żądania Słowaków i 
komplikacje gospodarcze i wypadki 
noworoczne w Szitranach, a piątko- 

w Munkaczewie wywołują w 
opinji węgieri*kiej taki zamęt, że

. .. „  „ i coraz bardziej łakomem okiem spo-samookreslema narodow. Podkreśla g)ąda w stronę >ipraatareg0<. ^
się, że wszędzie odbyły się plebi- \ 
scyty, a węc i tu należy przepro­
wadzić popraw-kę do arbitrażu wie­
deńskiego.

Powstała niedawno Liga Słowac­
ka postawiła sobie za cel propa* 
gandę męczeństwa Słowaków, a 
znany pisarz słowacki Konstantyn 
Czulen, przemawiając przez radjo 
do całego cywilizowanego świata, w przeciw wszystkim — a ponad tem 
patrjotycznych słowach zwrócił się C7arna maska, „nieznanego" reży* 
do prymasa Węgier, ks. kardynała | ^ r a  dla którego każdy najdrob-

wiecznego , „uginającego się pod 
obcą przemocą" węgierskiego Sied­
miogrodu.

Na gruzach Czechosłowacji pię­
trzą się coraz to nowe nieporozu­
mienia i trudności. Codziennie no­
wy’ konflikt, codziennie inna kom­
plikacja. Wszyscy z wszystkimi

Seredy‘ego, wzywając go do obro­
ny rzekomo prześladowanych księży 
słowackich.

— Księżę kardynale — mówił 
Czulen — czy nie zbudzi się w to­
bie ani jedna kropla ojcowskiej

niejszy incydent ma zawsze dodat­
nie znaczenie.

Ale przesadzili znów zacni pu­
pile Berlina, totalni Słowacy, or­
ganizując swój spis ludności. Zła- 
komieni 98 proc. większością w

Praga, w styeznhu

swrym sejmie postanowili zrobić no­
woroczną niespodziankę sobie i 
światu i w dniu 31 grudnia prze­
prowadzili na Słowaczyżnie, w naj­
większej tajemnicy przygotowany 
spis. Spis robiony był w -ipardn 
o... dozorców domowych i naeael* 
ników gmin po wsiach i dlatego 
okazał się nader prostym.

A wyglądało to mniej więcej tak : 
do domu zgłaszał się komisarz i 
pytał dozorcę o lokatorów. — A 
cudzoziemcy tu mieszkają? — nie, 
niema żadnych! — Dobrze, zatem 
sami Słowacy!!! Jakiekolwiek wąt­
pliwości personalne nie odgrywały 
większej roli i bez trudności były 
na miejscu dopełniane.

Rezultat spisu będzie ogłoszony 
dopiero 15 stycznia, ale już dziś 
zgłaszane są protesty i zastrzeże­
nia w przewidywaniu 98 proc. więk­
szości. Zaprotestował w pierwszym 
rzędzie fiihrer Niemców słowackich, 
inż. Karmasin, w obawie, żc 15 
stycznia może się okazać, że i on 
sam jest prastarym Słowakiem.

Wezwał on wszystkich Niemców, 
aby gremjalnie zgłaszali się celem 
naprawienia błędów przeprowadzo­
nego spisu. Niemcy odmówili rów­
nież swego udziału w ogólnym sło­
wackim syndykacie robotniczym. 
Robotnicy niemieccy zorganizują 
swój własny syndykat. mf.



C. O. P. ‘d rzem ie  po c iem k u

Rozmowy o codziennych kłopotach
Co można i trzeba asuntąć w C. O. #*.

Jeden z obywateli Sandomierza, 
prowadzący rozległe interesy, poka­
zywał mi, jako curiosum, mapkę, 
którą nazwał „vade-mecum“ sando- 
mierzanlna.

Była to mapka, na której od pun­
ktu, w którym zaznaczony był San­
domierz, biegły w różne strony, jak 
promienie, dłuższe i krótsze linje.

— Oto mapka, na której oznaczy­
łem, jakim władzom podlega San­
domierz. Kto ma do załatwiania in­
teresy z władzami, istotnie nie mógł 
by się obejść bez takiego przewod­
nika.

Odczytajmy, co mówią te promie­
niste linje.

Sandomierz ma: władzę wojewódz 
ką w Kielcach.

Sąd Okręgowy w Radomiu.
Dyrekcję poczt i telegrafów w 

Lublinie.
Kuratorjum szkolne w Krakowie.
Ubezpieczalnię Społeczną w Tar­

nobrzegu.
D. O. K. w Przemyślu.
P. K. O. w Ostrowcu Świętokrzys­

kim.
Dyrekcję Kolei w Radomiu.
Dyrekcję dróg wodnyeh w Kra­

kowie.
Ponieważ rozmówca mój zajmuje 

■ię sprawami komunikacyjnemi, więc 
opowiada mi także, że sprawy ob­
wałowania 1 regulacji lewego brze­
gu Wisły załatwia się w Kielcach, a 
Identyczne sprawy, dotyczące pra­
wego braegu załatwia Kraków.

Interesująco wygląda także „sfe­
ra wpływów" poszczególnych dyrek 
eyj kolejowych na linji kolejowej, 
przecinającej C. O. P., a mianowi­
cie na linji Tarnobrzeg — Rozwa­
dów, długości 30 kilometrów, działa­
ją aż trzy dyrekcje kolejowe: ra­
domska, krakowska i lwowska.

Niedawno na tej linji skasowano 
pociąg Nr. 647, posiadający bezpo­
średnie polącamie ze Stalową Wolą.

Ludność, zwłaszcza robotnicza, do 
jeżdżająca do pracy, postanowiła 
złożyć memorjał władzom kolejo­
wym — domagający się przywróce­
nia tego pociągu.

Ponieważ niezbyt dobrze orjento- 
wano się, do której dyrekcji spra­
wa ta należy — złożono trzy me- 
morjały, we wszystkich trzech dy­
rekcjach, władających tą linją.

*
• •

O Sandomierzu nasz korespondent 
pisze dostatecznie często i obszer­

nie, trzeba więc wędrówkę przez 
drzemiący jeszcze w ciemnościach j 
C.O.P. rozpocząć od Tarnobrzega, i 
dokąd najbliższą mamy drogę z S an ! 
domierza.

Jest niedziela. Piękna pogoda.' 
Mróz nie dokucza. Obszerny rynek 
tarnobrzeski zatłoczony jest ludźmi, i

— Co tydzień mamy taki zjazd— 
mówi mi p. S., miejscowy działacz 
społeczny i księgarz — to chłopi, 
przeważnie młodzież bezrolna, która 
ciągnie do Tarnobrzega z dalekich 
osiedli, aby dowiedzieć się, kiedy bę 
dae praca. Narazie odjeżdżają z n i- ' 
czem — ale podobno od wiosny już 
się coś zacznie.

— A narazie nie wyczuwa się o - ' 
żywienia czy wzrostu zainteresowa-! 
nia okolicą?

— Nie, mam zresztą wiarygodny j 
miernik. Prowadzę u siebie kolpor-; 
taz pism. Gdyby w mieście panowa­
ło ożywienie — musiałoby się odbić 
to na sprzedaży gazet — a tymcza­
sem ciągle sprzedaję te same ilości
i ciągle utrzymuje się ten kompro­
mitujący stosunek, że gazet w dni 
świąteczne sprzedaje się pięciokrot­
nie więcej niż w dni powszednie, co 
dowodzi, że gazetę kupuje się prze­
ważnie i*az na tydzień.

Wieczór pogrąża miasto w ciem-1 
nościach. Gdzieś na peryferjach po- 
dobno jest kino. Bez powodzenia. 
Tu jeszcze koguty regulują czas — 
kiedy iść spać i kiedy wstać.

Rozwadów.
Miasto rozbudowuje się w kierun­

ku wsi Pławo, na terenach której 
częściowo wyrosła Stalowa Wola.

Jadę z Rozwadowa do Stalowej

Woli taksówką. A jakże, taksówką! 
Jest taksówka w Rozwadowie. Trze­
ba ją  tytko raniutko zamówić u wła­
ściciela — bo inaczej nie przyjedzie 
ra  czas.

Jedziemy do Stalowej Woli w kil­
ku. Jedzie przedstawiciel firmy, któ­
ra chce zbudować na terenie COP-u 
średni zakład przemysłowy branży 
metalowej, który pełni funkcję po­
mocniczą dla wielkich zakładów. O- 
powiada szeroko o trudnościach, na 
jakie napotyka.

— To bardzo charakterystyczne— 
mówi — nasza fabryka jest tutaj 
bardzo potrzebna. Bardzo gorąco 
namawiają nas, ażebyśmy jak naj­
prędzej rozpoczęli produkcję. I pro­
szę sobie wyobrazić, mimo takiego 
poparcia i takiej zachęty, warunkij 
miejscowe odstraszają prywatnych 
przedsiębiorców'. Główną przeszkodą 
jest tutaj spekulacja gruntami. Nie 
cofam tego określenia — s p e k u - ' 
1 a c j a. Sam omal, a raczej moja 
firma, omal nie padła ofiarą nieucz­
ciwych pośredników. Było to tak. 
Pertraktowałem o nabycie potrzeb­
nych pod budowę terenów. Cena by­
ła wygórowana. Jak nigdzie. Ale o- 
statecznie zdecydowałem.Gdy jednak 
po kilku dniach wróciłem z zadat­
kiem, okazało się, że terenem dyspo- 
nuje już pośrednik — a ten, bez 
zmrużenia oka, zacenił mi za ten 
sam grunt cenę trzykrotnie wyższą. 
Musiałem szukać innych terenów — 
co znowu spowodowało kilkomiesię- 
czne opóźnienie naszej działalności.

Drugim towarzyszem podróży był 
mistrz wędliniarski, który także je­
chał z centrum kraju, aby zorjen- 
tować się w możliwości założenia 
tam placówki — jadłodajni, połączo

nej z wytwórnią i sprzedażą wę­
dlin.

— Jestem tutaj już tydzień.‘Roz­
pytuję, badam. To, co dotychczas 
słyszę, to raczej mnie zniechęca. 
Koło fabryk — same spółdzielnie. 
Prywatnego się nie dopuszcza, a tu­
taj — niech pan spojrzy...

Jedziemy przez wieś Pławo. Nie­
mal w każdym domu płwiareaka 
lub herbaciarnia.

Wstępuję na kilka chwil do jed­
nej. Jakiś podejrzany automat zrę­
czności, jakaś loteryjka na czeko­
ladki, bilard...

Oficjalnie tylko piwo... a nieofi­
cjalnie — wszystko!

— Te interesy płacą.każdą sumę 
za komorne i odstępne i ciągną 
wszystkie zarobki z robotników.

Czy mogę z niemi konkurować, 
jeżeli będę chciał handlować czysto 
i uczciwie. Przecież oni użyją wszy­
stkich środków, żeby mnie zgnębić.

•• •
Rozmowa urywa się. Jesteśmy 

już na miejscu. Przypomina mi się 
określenie jednego z kolegów, który 
napisał, że osiedla robotnicze w Sta 
lowej Woli przypominają Żolibórz 
z przed kilkunastu lat. Będzie tu 
napewno ładnie — ale narazie zbyt 
było mało czasu, aby wszystko zro­
bić i wykończyć.

Powracam myślą do tych piwiarń 
i spelunek.

Wprawdzie zawsze wokół każdej 
fabryki wyrastają szynki, ale sko­
ro w COP-ie podobno ma być ina­
czej, niż gdzieindziej, przeto należa­
łoby zatamować te strumyczki, 
przez które odpływa w niepowołane 
ręce większość zarobionych przez 
robotnika pieniędzy.

Rbc.

D i u c f a  r e B i g g S  C A r g s t o s o ^ e /
O rędzie ks. b isk u p a  S zelążk a

KRONIKA DYPLOMATYCZNA
PIERWSZY KONSUL JAPOJiSBl 

WE LWOWIE
We Lwowie powstaje pierwsjf 

konsulat japoński, który zostanfe 
już w najbliższych dniach otwarty 
w nowym domu przy uL Luzuł- 
skiego 5. Kierownikiem konsulatt 
japońskiego w randze wicekonsul# 
mianowano dotychczasowego sekre­
tarza ambasady japońskiej w War­
szawie p. Jasutsugo Goto. P. GoW 
był także w swoim czasie w roM 
1924 pierwszym konsulem japoń­
skim w Odessie, następnie zaś w* 
Władywoatoku, Błagowieszczeńsk* 
wreszcie w Pietropawłowsku — n» 
najbardziej wysuniętym na północ 
krańcu Kamczatki, skąd przybył 
przed pół rokiem do Warszawy, 
przydzielony do tutejszej ambasa* 
dy japońskiej. Utworzenie konsu­
latu japońskiego we Lwowie jest 

I związane ze wzrostem zaintereso*
[ wania sprawami ukraińskiemu. 
DUŻE ZMIANY W WARSZAW­
SKIM KORPUSIE DYPLOMATY# 

NYM
Dotychczasowy attache ambasad/ 

francuskiej p. Geoffroy de Comf 
cel został sekretarzem poselstw* 
francuskiego w Atenach. Na jego 
miejsce przybył i objął urzędowa" 
nie p. Pierre Sebilleau, dla któro* 
go Warszawa jest pierwszą placów­
ką dyplomatyczną, po odbyciu te­
gorocznego egzaminu konkursowi 
go i trzymiesięcznego stażu w mfed 
sterstwie spraw zagranicznych.

Następcą odwołanego attache woj 
skowego ambasady rumuńskiej pft- 
Baiculescu został płk. Pełimoa, ktfr 
ry już przybył do Warszawy i o- 
bjął urzędowanie.

Sekretarz poselstwa belgijskiej 
p. Alfred Cogeła został odwoła®/ 
do centrali. Na jego miejsce p r t f  
był nowomianowany p. Albert 
Hupperts, dotychczasowy sekreta** 
poselstwa belgijskiego w Rydze.

Sekretarz poselstwa Szwajcarek* 
go w Warszawie, dr. Alfred JS’ 
scher, został przeniesiony do Be»“ 
lina. Na jego miejsce przybył tyjo* 
czasowo z Berna sekretarz p, <X 
Meyer. Będzie tu urzędował do cx? 
su przybycia następcy dr. Esch®” 
ra, którym został mianowany p. & 
Fischer, dotychczasowy sekreta** 
poselstwa szwajcarskiego w B 
nos Aires.

Na zakończenie roku jubileuszo­
wego 50-lecia kapłaństwa i 20-le- 
cia sakry biskupiej ks. biskupa dra 
Adolfa Szelążka, ordynarjusza dje­
cezji łuckiej, Dostojny Jubilat wy­
dał orędzie do duchowieństwa i wier 
nych na Wołyniu.

Arcypasterz stwierdza, że duch 
polski wyraża się w przywiązaniu \ 
do religji Chrystusowej i w dąże-1 
niu do ugruntowania narodowej jed 
ności. Duchem tym owiani byli na­

rodowi wieszcze, gdy tworzli obra­
zy zmartwychwstania Polski i snuli 
cudne wizje jej dalszego krocze­
nia ku posłannictwu opatrznościowe 
mu. Duch ten z całą swą mocą 
zajaśniał na Wołyniu podczas uro­
czystości jubileuszu swego Arcypa- 
sterza.

Spontaniczne objawy przywiąza­
nia do Kościoła i jego hierarchji 
napawają radosną dumą i wdzięcz­
nością serce ks. biskupa.

Taka postawa społeczeństwa ka­
tolickiego obowiązuje do skupienia 
sił pod Chrystusowemi hasłami 
sprawiedliwości i miłości, by * zwy­
cięsko odeprzeć stale napływające 
fale bezbożnictwa.

„Czujemy się szczęśliwi — koń­
czy Arcypasterz '— że bierzemy u- 
dział w pochodzie ludzkości ku o- 
statecznemu zwycięstwu Chrystuso­
wemu, że bierze w nim udział Pol­
ska i nasza djecezja."

Swastyka nad Iranem
Wobec zerwania stosunków mif 

dzy Iranem a Francją z pow oó*  
sprawozdania z wystawy kotów 
skich „IKC“ dla wyjaśnienia i ta#* 
pełnienia donosi, że 

„na Ilnjl Berlin — Teheran — Hf 
bul loły aeroplanów Lnllhansy odt f  
wają się w dalszym elągn — a to od' 
(lzlnlywanle swastyki, unoszącej się n*’ 
Iranem, ukazuje się takie w dtlcdć  
nach nietylko lotniczych”.

B. Kellermann

Błękitna wstęga
Przekład autoryzowany Bolesława Jacka Fruhlinga

•— Długo tu będziesz, W it?
— Odpowiedziałem, że wy­

jadę najbliższym pociągiem. Na 
to Małgosiat

— Jeżeli masz zaraz odjechać, 
to po coś właściwie przyjechał!

— Przyjechałem tylko po to, 
aby cię zobaczyć.

— A dokąd jedziesz?
— Do Heidelberga.
— Do Heidelberga? Jak się 

miewa twój owczarek Rolandy? 
Przy tych słowach Małgosia o- 
żywiła się trochę.

— Dobrze, przesyła przeze- 
mnie pozdrowienia.

— I ty kłaniaj mu się ode 
mnie. Powiedz mu, że za cztery 
miesiące będę znowu w Heidel­
bergu.

Na to pani Kinsky:
— Za cztery miesiące? Skąd 

ty o tem wiesz?
— Skąd o tem wiesz? — po-! 

wtórzyła miss Rogers z najwięk-j 
szem zdumieniem.

Małgosia spojrzała na babcię i 
miss Rogers i odpowiedziała:

— Wyliczyłam to sobie. Sto 
dwadzieścia dni, to cztery mie­
siące.

— Nadzwyczajne! — zawołała

Ewa trium falnie. Nie daje się 
już wodzić za nos tym starusz­
kom. Cóż dalej?

W it odpowiedział po chwili 
namysłu:

—  Zapytała jeszcze, czy za­
gramy w krokieta. Odpowiedzia­
łem, że na to jest jeszcze za 
wcześnie, bo śnieg nie stajał. 
Ale w lipcu będziemy grali —* 
powiedziała. Do tego czasu bę­
dę się ćwiczyła, mam tu kule i 
młotek. To chyba wszystko, Ewo.

Ewa milczała. Po chwili pod­
niosła powieki, mówiąc melan­
cholijnie:

— A o mnie nie pytała?
— Nie — rzekł Wit. W owej 

chwili — nie. Ale w jej spoj­
rzeniach tkwiło to zapytanie 
przez cały czas. Raz poraź spo­
glądała to na pułkownikową, to 
na miss Rogers, jakby chciała 
temi spojrzeniami powiedzieć: 
Idźcie sobie.

— A im to nawet nie prze­
szło przez głowę! — powiedziała 
Ewa z goryczą.

Zdaje się, że nie. Nie miały 
najm niejszej ochoty zostawiać 
mnie. z nią sam na sam. Ale Mał­
gosi udało się jednak powie­

dzieć to słowo, które jej leżało 
na sercu.

— Niechże pan mówi!
— Damy prześcigały się w 

uprzejmościach, prosiły, abym 
został na obiedzie. Małgosia pro­
siła także. Podeszła do mnie, 
wzięła mnie za rękę. — Zostań, 
Wit! — powiedziała patrząc bła 
galnie swojemi wielkiemi ocza­
mi. Ale śpieszyłem się na pociąg, 
więc się pożegnałem.

Kiedy wsiadłem do taksówki 
zaczął padać śnieg. Motor się za­
ciął, szofer musiał zejść, aby za­
kręcić korbą. Małgosia skorzy­
stała z tego, podbiegła do tak ­
sówki, wskoczyła na stopień i 
pochyliła się do mnie:

— Przeziębisz się, kochanie!
— zawołała pani von Kinsky.

— W racaj zaraz! — w arknę­
ła miss Rogers.

A Małgosia? W ie pani, co 
zrobiła? Dopiero wtedy zacho­
wała się jak ła Małgosia, którą 
poznałem u pani.

— Cóż takiego zrobiła Małgo­
sia? — zapytała Ewa, takim  to­
nem, jakby spodziewała się ja ­
kiegoś cudu.

— Nic nadzwyczajnego, ale 
coś, co jest dowodem jej wiel­
kiego sprytu, co wskazuje wy­
raźnie, o czem przez cały czas 
myślała. Zarzuciła mi rączki na 
szyję, przysunęła do policzka 
małe usteczka i wyszeptała z bły­
skawiczną szybkością: Zabierz 
mnie do mamy! W szystko to

I trw-ało sekundę. *Po chwili zoba- 
I czyłem przez szyby jej trium fu­
jącą, prom ienną twarzyczkę, po 
tem znikła mi z oczu.

Ewa ukryła twarz w dłoniach, 
była do głębi wstrząśnięta.

— Naprawdę to powiedziała?
— Ależ tak, naprawdę.
Ewa nie odejmowała rąk  od 

twarzy. Była wstrząśnięta, w gło 
wie miała zamęt. W szystko wy 
dało jej się nagle szare, bezna­
dziejne. Kiedy po jakim ś czasie 
opuściła bezwładnie ręce, policz­
ki miała blade, oczy pełne sm ut­
ku. Ale już pojawił się na jej 
twarzy nieśmiały uśmiech.

— Dziękuję, Wit! — rzekła 
niezwykle ciepło. Nic, ale to nic 
na świecie nie mogłoby mi sp ra­
wić większej przyjemności od te­
go opowiadania.

Patrzyła przed siebie w zamy­
śleniu. W it musi jej jeszcze coś 
powiedzieć. Czy wrydaje mu się, 
że Małgosia czuje się przy tych 
starszych paniach zupełnie do­
brze?

W it zapewnił, że nie ma pod 
tym względem wątpliwości. Ma­
łej nic nie brakuje, ‘ jest otoczo­
na najczulszą opieką, Oczywiście 
wolałaby być z matką. Ale ja ­
koś sobie daje radę i dzielnie 
się trzyma!

— Tak, trzyma się dzielniej 
ódemnie! — Ewa głęboko west­
chnęła, zmarszczyła czoło.—Pan 
wcale nie wie, Wit, jaka ja  czę­
sto jestem nieszczęśliwa! Ale bę­

dę się starała brać za wzór Ma* 
gosię. Wiem, że wszystko dóbr** 
się skończy. Gdzie jest kwate­
ra psów? — zapytała przecho" 
dzącego m arynarza.

— O piętro wyżej.
XXIII.

Za szeregiem białych łodzi r»  
tunkowych, na głównym pokła* 
dzie, jeden kąt przeznaczony z<r 
stał na klatki dla psów. Zwie* 
rzyniec, z którego dochodziły 
gwałtowne ujadania, otaczał* 
grupa pań i panów. Psy skakały 
jak szalone, były wśród nicli 
prem jowane okazy najrzadszych 
ras, bardzo kosztowne. Trzf 
czarne, wspaniale utrzym ane pu­
dle popisywały się właśnie za' 
bawnemi sztuczkami, wywołują11 
huragany oklasków. Stanowrił/ 
one własność signoriny Mazin>< 
artystki, k tóra wystęopawła z ni1 
mi na scenie Varietć. FiligranO' 
wa, siwawa już, niezwykle smfl' 
kła dam a musiała świetnie wy­
glądać na scenie w stroju pazia-

Puk, który przez cały czas 1e* 
żał apatyczny i zrozpaczony, za' 
czął szaleć z radości usłyszaw­
szy, że Ewa go woła. Właśni* 
kiedy sobie postanowił umrze^ 
z rozpaczy, przychodziło wyzwo­
lenie. Ewa wzięła go na ręce- 
Puk starał się wdrapać wyżejt 
dotknąć jej twarzy. Ewa nie bro* 
niła się. Pozwoliła mu się lizań 
dziś Pukowi wszystko było wol' 
noJ

(D. c. o.)
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Biurokratyczna inicjatywa
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Zarówno nad światem pracow ­
niczym jak i nad pracodawcami 
yisi, od lat paru  odraczana, groź­
ba przywrócenia dawnej wyso­
kości składek na rzecz ubezpie­
czeń społecznych.

Obniżenie składek w 1936 ro­
ku przyjęto ogólnie z wielką ul- 
Bą spodziewając się, iż jednocześ­
nie podjęte zostaną prace nad re­
formą systemu ubezpieczeń i wy­
sokości świadczeń, przez co do- 
stosowaneby one zostały do mo­
żliwości płatniczych społeczeń­
stwa.

Niestety spraw a ta wciąż po­
wstaje nie załatwioną i obniżka 
pładek jest tylko odraczana, na- 
°miast przystąpienie do prac 

zmierzających do przeprowadze­
nia zasadniczej reformy jest przez 
Pewne sfery stale wstrzymywane.

Nie ulega wątpliwości, iż sfe- 
ty ubezpieczeniowe z przyjem ­
nością przyjęłyby fakt przyw ró­
cenia dawnej wysokości wymiaru 
składek, co przy obecnie zazna­
j ą c y m  się wzroście ubezpie­
czonych przyniosłoby ogromne 
^iększenie dochodów. 
Ubezpieczalnia Społeczna od­

czuwa szybko i poważnie każde 
Polepszenie się konjunktury.

Ilość ubezpieczonych w porów­
naniu z 1937 rokiem wzrosła 
~°sć znacznie. Ostatnie dane u- 
pędowe w tej sprawie mamy za 

sierpień ub. roku. W  tym to 
•esiącu ogólna ilość ubezpie­

czonych wynosiła 1.990.000 wo- 
1.830.000 w tym miesiącu 

.J*11. 1937. Oczywiście podnio- 
• y się również wpływy z tytu- 

składek.
Podczas gdy w lipcu 1937 r. 

"W wy te wyniosły 23.465.000 
• ło w roku ub., tego miesiąca, 

28.139.000 zl.
Dalsze miesiące ub. roku przy- 

losły niewątpliwie tylko popra-
tłA 3 ożywiony ruch budowlany, 

ory ze względu na wygasające 
i ^ w a ł niemal do końca gra- 
^nią, przyczynił się również p o -1 
jaźn ie  do zmniejszenia bezro-! 
j  cja’ a tem samem do wzrostu 

chodów Ubezpieczalni. |
sh,i Z“ Iłały wProspcrtły” są w In-1 
jytuejl tcj już nawet bardzo 
w«docznc. I
, ®-Vnajmniej nic uwidocznia się 

jednak w usprawnieniu obslu-

Z tych to względów zwiększa­
nie stanu zatrudnienia spotyka 
zupełnie niespodziewane przeszko 
dy, klóre niejednokrotnie lekce­
ważone, łącznie z szeregiem in­
nych wpływają bardzo ujemnie 
na nasze możliwości w tym wzglę 
dzie.

Dotychczasowa polityka Ubez­
pieczalni społecznych jest bar­
dzo jasna i prosta.

Istniejący stan rzeczy uznany 
jest za zadowalający. Obserwuje­
my dążenie zmierzające do jego 
utrzym ywania i godząc się z cza- 
sowemi prolongatam i okresów 
obniżki składek, dokłada się jed­
nocześnie wszystkich starań do 
odraczania sprawy przeprowadzę 
nia zasadniczej reformy, widząc 
w niej niewątpliwie niebezpie­
czeństwo dla stosowanego syste­
mu i metod działania.

Prawdopodobnie jednak stan 
ten będzie musiał ulec zmianie.

W sprawie tej wystąpił już

samorząd gospodarczy wnosząc 
wniosek przedłużenia jeszcze na 
rok czasu obecnej obniżki skła­
dek, z jednoczesnem domaganiem 
się rozpoczęcia prac nad prze­
prowadzeniem zasadniczej refor­
my.

Kwestja ta staje się jedną z 
najbardziej naglących. Ubezpie­
czenia społeczne w swej obecnej 
formie nie zadowalają nikogo i 
nie budzą zaufania na przyszłość 
ze względu na fakt istnienia pew­
nych luk w finansach poszcze­
gólnych grup ubezpieczeniowych.

Uzdrowienie w tej dziedzinie 
jest koniecznością. Biurokracja 
ubezpieczeniowa musi zrozumieć, 
iż przez stałe odkładanie nie przy 
wróci się dawnych dochodów. 
Utrzymywanie zaś stanu tymcza­
sowości nie przynosi żadnych 
korzyści, dlatego więc winien on 
ulcc możliwie jak najprędzej li­
kwidacji.

S. M.

P o g ło sk i o  w strzym an iu
z a k u p ó w  z b o ia  p rz e z  w o fsko

Jak nas informują, wobec wy­
czerpania kredytów wojskowych 
należy się spodziewać w najbliż­
szych dniach przerwania dostaw 
zboża do wojska.

Jeśli chodzi o sytuację na we­
wnętrznym rynku zbożowym, to z 
powodu większej podaży żyto obni­
żyło się o około 25 gr. na 100 kg. 
Na pszenicę niema specjalnego za­

interesowania. Sporadycznie poszu­
kiwana pszenica jednolita dworska 
osiąga w ramach najwyższego no­
towania 21.50.

Sytuacja na rynkach zagranicz­
nych natomiast pozostaje bez zmian 
Cena żyta eksportowego franco 
Gdańsk wynosi 16 z!, przy miernem 
zainteresowaniu.

PcSożeraie baraków pryw atnych
B9stof9*a€Sz6<& ub• r.

W bilansach banków prywatnych grudnia r. ub. wyniósł 38,0 milj. zł. 
j  — «-■*- J—•- Zobowiązania instytucyj kredytui domów bankowych w listopadzie 

w porównaniu z miesiącem poprze­
dnim, zaszły następujące zmiany:

Ogólny stan wkładów powiększył 
się o 6,0 miljn. zł. Dopływ wkła­
dów nastąpił we wszystkich instytu­
cjach kredytu krótkoterminowego. 
Wzrost dotyczył zarówno wkładów 
natychmiast płatnych, jak i termi­
nowych.

Pozostałości na rachunkach bieżą 
cych zwiększyły się o 8,0 miljn. zł., 
przekraczając stan z końca sierpnia 
r. b. o 20,2 miljn. zł.

Wzrost pozostałości na rachun­
kach bieżących od 1 stycznia do 1

p o r tu  g d y ń s k ie g o  w 1938  r .
portu w roku sprawozdawczym wy­
kazują wzrost o 1,8 proc. Przywóz 
zamorski w 1938 r., w porównaniu 
do roku poprzedniego, w którym 
wyniósł 1.718.003,7 ton, wykazuje 
spadek o 11,1 proc., wywóz zaś za­
morski w porównaniu do 1937 r., 
w którym wyniósł 7.288.172,6 ton,

Jak wynika z ostatecznych zesta­
wień, dokonanych przez Urząd Mor 
ski, ogólno obroty towarowe portu 
gdyńskiego w 1938 r. wyniosły 
9.311.331,8 ton.

W porównaniu do ogólnych obro­
tów towarowych portu gdyńskiego 
za 1937' rok, które wyniosły
9.147.270,9 ton — obroty ogólno wykazuje wzrost o 4,9 proc.

Losaoanie 3-pror. Prem. Poź. In a e M ^ j i em.
z tfn. 9 b. em.

krótkoterminowego wobec banków 
krajowych zmalały o 0,6 miljn. zł., 
wobec zaś banków zagranicznych 
wzrosły o 1,8 miljn. zł.; równocześ­
nie jednak zwiększyły się lokaty w 
bankach zagranicznych, również o 
1,8 miljn. zł.

Ogólna suma akcji kredytowej ule 
gla nieznacznemu obniżeniu. Zmniej 
szenie akcji kredytowej wystąpiło w 
oddziałach banków zagranicznych i 
w domach bankowych, w grupie 
zaś banków krajowych akcja kre­
dytowa wzrosła.

Wygasłą u:tawą o liliach budowlanych
napppiej wykorzystała Warszawa

do władz skarbowych w dalszym 
ciągli.

Można już jednak obecnie stwier­
dzić, że ulgi te były silną podnietą 
do wzmożenia ruchu budowlanego 
w końcu roku ubiegłego, czemu 
sprzyjały wyjątkowo pomyrlne wa­
runki atmosferyczne. W tym „do-

Do urzędów skarbowych na tere 
nie całej Rzeczpospolitej napływać 
zaczęły od pierwszych dni stycznia 
zaświadczenia, wydane przez wła­
dze nadzoru budowlanego, stwierdza 
jące, że ubiegający się o przyznanie 
ulg budowlanych w ramach wyga­
słej ustawy, przystąpili do budowy

W trzecim dniu ciągnienia 3 pro­
centowej Premjowej Pożyczki Inwe­
stycyjnej I  em. wygrane po zł. 300 
padły na następujące numery:

Serja 7—Nr.Nr. — 1121 9669 10226 
12330.

Serja 8 — Nr.Nr. — 203 79 1890 
1826 1971 1209 2306 2531 2542 2212 
4257 4963 4941 4679 5773 5237 5863 
6191 6202 6843 6450 7785 7157 7594 
7582 8164 8445 8977 8242 9826 S587 
9137 9965 9968 10728 10838 10582 
10462 11721 12815 12017 12765 12214 
12284 13204 13685 13608 13628 14860 
14098 14147 14459 14716 15039 16514 
16109 16310 16585 17543 17344 18753 
18045 19173 19233 20266 21915 21406 
22147 22801.

Serja 24 — Nr.Nr. — 656 486 220 
693 1654 1233 2400 2772 2357 2363 
2348 2641 2693 3713 3408 3592 4304 
5570 5634 5112 5621 5762 6128 5900 
6726 6985 7972 7671 8621 8772 8423 
9740 9589 9280 10452 10960 10474 
11230 12952 12034 12432 13034 13160 
13502 14765 14S24 15150 15435 15065 
15586 15272 16973 16803 16257 17554 
17436 17427 18025 18190 20854 20002 
20317 20197 20032 21497 21473 21313 
21326 21980 21222 22315 22594 22240.

Serja 28 — Nr.Nr. — 956 3 639 
600 514 1717 1929 1999 2463 2974 
2450 2586 2564 2539 3712 4583 7260

7069 7027 7896 7785 8536 8634 8994 
9092 9909 10350 15060 11325 12431 
12304 12250 12791 12007 13488 13315 
13330 13549 14040 14687 14315 14202 
15080 16J46 16725 16202 16470 17701 
17893 17146 17521 17277 18437 18184 
19946 20862 20782 20535 21994 21364 
21009 21924 21684 22872 22565 22598 
22279 22994 22001.

Serja 33 — Nr.Nr. — 10049 10297 
12S86.

Serja 33 — Nr. Nr. —- 561 549 1934 
1217 1334 2009 2377 2021 3678 3731 
3970 2828 3157 4314 4640 4533 5573 
5250 5381 6733 6523 6797 6174 7303 
7650 8023 8395 8963 8658 8697 9809 
9869 10617 10040 10886 10944 10681 
11381 11747 11558 12455 12364 12263 
12675 13617 13482 14843 14922 14385 
18485 19032 19561 19507 20245 20235 
21291 21425 23348 21157 21096 22659 
22951 22C52 22978.

Serja 42 — Nr. Nr. — 49 604 771 
1986 1320 1571 2945 2704 2749 2456 
2623 3041 4865 4172 4995 4355 5470 
5941 5210 5103 0236 5737 6252 6201 
6446 6459 6599 6292 61&4 7246 7413 
7845 8269 8787 8565 9863 9273 9770 
11137 11712 12955 12698 12566 13124 
13659 13661 14987 15811 15333 15712 
16608 16468 16666 16S61 16374 17021 
17908 17514 17074 17226 18947 18067 
18401 18641 18437 19196 19554 18828 
20155 20568 21927 22879 22309.

£l ł . u»|irawnii*niu oiisiti-
ubezpieczonych, dostarczania, 

s ®Wrszych niż obecnie zakre- 
P°mocy lekarskiej, lub t. p. 

. * tylko w inwcstycjacli i to 
^ątp liw ie  dość kosztownych, 

i l- ubiegłym rozpoczęto
-akończono budowę ogromnego, 

iH|V0CZesne30 gmachu, który sta- 
W. Prs!̂ . u *̂ Czerniakowskiej w 
„ arsĘawie obok dotychczasowe- 

i równie ogromnego budynku. 
J a  dotychczasowym gmachu 
a Hdowano jeszcze jedno piętro, 

'szystkie nowopowstałe pomic- 
J * * nia trzeba będzie zapełnić 
pędnikam i, a więc w konsek- 
J*ncP spodziewać się należy po- 

Ększenia personelu urzędnicze- 
s ’ ® co za tem idzie — zwięk- 
^  kosztów administrucyj-

^  Niewątpliwie tego rodzaju 
(]u. rcz°ść i inicjatywa przynoszą 
j . z°  zadowolenia i satysfakcji 

erowniczy™ sferom instytucji, 
omiast jeśli chodzi o ubezpie- 

°nych to zadowolenie ich jest 
j, Gejsze, gdyż stosunki, tak zna- 

^Kólnie i tak często opisywa- 
Wi bynaim n'ej nie uległy jakiej- 

*yiek zmianie na lepsze.
 ̂ V dzisiejszym stanie rzeczy, 

naw?* Przy utrzym aniu skła- 
k obniżonych, świadczenia na 

*łaCZ Uhezpieczalni Społecznych 
Si n° w ®3’ szczegó ln ie j w  m nie j- 

z a k ła d a ch , p o w ażn ą  p rz e ­
to, w  P ro ^ u k c ji i d z ia ła ją  ha- 
gn . co n.a s ta n  z a tru d n ie n ia , 
k(£  ^  wielu wypadkach wyso­
c e  ich dorównuje podatkowi 

'rotowemu, co przy ogóln ie ni- 
^*01 poziomie cen w Polace stw a
o)!!1 .n'eProPorcj°nalnie wysokie 
d ą ż e n ie  produkcji,

domów przed upływem terminu i że i datkowym“ ruchu budowlanym przo 
założyli fundamenty pod nowe gma- dowala, jak wynika z napływu zgło- 
chy. Wnioski o przyznanie tych ulg szeń, Warszawa, a z nią szły: Łódź, 
przez urzędy skarbowe napływają Katowice i inne większe miasta.

W k ró tc e  n a . tą  p i n o w e liz a r ja  
nsir(radzenia do ustawy prcemiFłerrej

G iełda p ien iężn a

Jak się dowiadujemy, w Minister 
stwie Skarbu zostaną w najbliż­
szych dniach zakończone prace w 
kierunku nowelizacji rozporządzenia 
wykonawczego ministra Skarbu z 
dnia 19.VIII 1938 r. do ustawy z 
dn. 5.Vm 1938 r. o środkach finan 
sowych na popieranie gospodarczo 
uzasadnionego kształtowania cen 
artykułów rolniczych.

Zasadą tych prac było ulepszenie 
rozporządzenia

kę w młynach i mąki na chleb w 
piekarniach. Wymiana ta będzie się 
mogła dokonywać tam, gdzie była 
ona dotychczas w zwyczaju, a więc 
zwłaszcza na terenie województw 
zachodnich. Przy realizacji jej będą 
obowiązywały specjalne zezwolenia. 
Na terenie innych województw wy­
miana zboża na mąkę i mąki na 
chleb nie będzie mogła być na ra­
zie stosowana.

Całość wprowadzonych poprawek 
uznać należy jako spełnienie postu­
latów sfer rolniczych i młynarskich, 
wprowadzające zwłaszcza dla rolni­
ków bardzo wiele udogodnień.

WALUTY I DEWIZY
Na wczorajszem zebraniu giełdy wa 

lutowo - dewizowej tendencja dla de­
wiz była utrzymana przy obrotach 
małych. Notowano: Amsterdam 287,55 
Bruksela 89,25, Kopenhaga 110,30, Lon 
dyn 24.70, Nowy JJork-kabel 5.29, 
Oslo 124, Paryż 13.97, Praga 18,04, 
Sztokholm 127,35, Medjolan 27,81, Zu 
rych 119,30. Bank Polski płacił za: 
dolary amerykańskie 5.25, kanadyjskie

wspomnianego
wprowadzenie pewnych słusznych 
poprawek, podyktowanych przez ży­
cie. Z poprawek tych wymienić na­
leży przedewszystkiem te, które 
dopuszczają wymianę zboża na mą-

P roje^ t u lg  podatkow ych
dla firm eksportu*ących

Jak się dowiadujemy, departa­
ment podatkowy ministerstwa Skar 
bu opracował projekt rozporządze­
nia o ulgach podatkowych dla przed 
siębiorstw eksportowych.

Nowością jest wprowadzenie poję­
cia t. zw. eksportu pośredniego, w 
wypadkach, o ile drobni producenci 
sprzedają swoje wyroby firmie eks­

portującej. Będą oni mogli ko­
rzystać ze zwolnienia od podatku o 
brotowego na równi z firmą bezpo 
średnio eksportującą.

Dla uzyskania tych ulg koniecz- 
nem jest wykazanie się posiadaniem 
odpowiedniego zaświadczenia, wy­
stawionego przez eksportera.

E eo rg a n iza c fa  d e leg a tu ry
Zw. Iz b . P rz e m .-H a n d lo w y c h  w  S a n d o m ie rz u
Związek Izb Przemysłowo-Handlo 

wyeh prowadzi od dn. 1 czerwca 
ub. roku systematyczne prace, ma­
jące na celu pobudzanie i ułatwia­
nie rozwoju prywatnej inicjatywy 
gospodarczej na terenie Centralne­
go Okręgu Przemysłowego.

Obecnie prace te mają idee dal­
szemu zintensyfikowaniu. W związ­
ku z tem, z dniem 1 stycznia b. r, 
została zreorganizowana Delegatura 
Związku Izb Przemysłowo-Handlo­
wych w Sandomierzu, która dotych* nie.

czas była prowadzona wspólnie z 
Polskim Związkiem Przemysłowców 
Metalowych, a obecnie została odłą­
czona. Na kierownika Delegatury 
Związku Izb powołano p. Władysła­
wa Kozłowskiego, zaś na jego za­
stępcę p. Henryka Gronkiewicza.

Prace Delegatury opierać się bę­
dą na informacjach z terenu, zbie­
ranych przez izby przemysłowo-hi.n 
dl o- e w COP, a więc Izby w So­
snowcu, Krakowie, Lwowie i Lubli-

Protssty wekslowe
Według danych Głównego Urzę­

du  ̂Statystycznego zaprotestowano 
w listopadzie r. ub. na terenie całej 
Polski 190.781 sztuk weksli na su­
mę 25.598 tys. zł.

W pierwszych 11 miesiącach 1938 
roku zaprotestowano w Polsce — 
2.005.537 weksli na sumę 239.116 
tys. złotych wobec 1.563.636 sztuk 
na sumę 190.757 tys. zł. w odpo­
wiednim okresie 1937 r.

Tak więc protesty wekslowe zwię 
kszyły się dość znacznie, zarówno 
pod względem ilościowym, jak też 
pod względem sumy w złotych.

T r a e l s n y
rynek jugosłowiański
W ciągu ostatnich dwu lat — o- 

broty handlowe polsko-jugosłowiań­
skie spadły o 50 proc., natomiast 
import z Niemiec do Jugosławji 
wzrósł trzykrotnie. Spadek importu 
z Polski dotyczy specjalnie artyku­
łów przemysłowych.

5.20, flomny holenderskie 286,85, fran  
ki francuskie 13,91, franki szwajcar 
skie 118,80, funty angielskie 24,61, 
guldeny gdańskie 99.75, belgi 89, ko­
rony czeskie ode. do 100 koron 10.40, 
korony norweskie 123,35, korony duń­
skie 109,75, korony szwedzkie 126,70, 
mark ifińskie 10,65, liry włoskie ode. 
do 100 lirów 16.40, m arki niemieckie 
srebrne 81.

AKOJK
Na rynku akcyjnym zanotowano 

tylko jedną akcję: Starachowice 47.
PAPIERY PROCENTOWE 

Dla papierów procentowych tenden­
cja była utrzymana przy obrotach 
małych. Notowano: 3 proc. inwesty­
cyjna n  em. 85.50, «?rja 92.50, 4 pr. 
dolarowa 42.25, 4 i pół proc. wewn. 
65.50, drobna 65.75, 4 proc. konsolida? 
cyjna 66 — 66.25, drobne 66, 5 proc. 
konwers. 69 — 69.25 — 69, 5 proc. 
Warszawy z 1933 r. 72.88, odcinki po 
1000 zł. 75, 5 proc. Warszawy z 1936 
roku 72.75, 5 proc. Warszawy stare 
78.50 — 78.63, 5 proc. Łodzi z 1933 
roku 65, drobne 65,25, 4 i pół proc. 
ziemskie 64, drobne 64.50, 4 proc. 
ziemskie 52.50, 5 proc. Kalisza z 1933 
roku 59.50, 5 proc. Piotrkowa z 1938 
roku 60.50.

POZAGIEŁDOWE 
KURSY WIECZORNE 

Inwestycyjna n  em. 85.50 
Konwersyjna 69.
Konsolidacyjna 66.25.
Wewnętrzna 65.50.
Dolarówka 42.25.

XIX Kora^pes
Chemji Przemysłowej

w  W a r s z a w ie
Przy wspóludaiale przedstawicieli 

ministerstwa Przemysłu i Handlu, o 
raz repreaentantów nauki, jak i prze 
mysłu, odbyło się w Warszawie po­
siedzenie organizacyjne Kontrresu 
Chemji Przemysłowej, na którem 
uchwalono zwołać we wrześniu b.r. 

•do Warszawy XIX Kongres Chemji 
Przemysłowej.

Kongresy te, mająco charakter 
międzynarodowy, są urządzane przez 
Towarzystwo Chemji Przemysłowej.

Kewe rikswjłila franco'*
Jak się dowiadujemy, dnia 12-go 

stycznia b. r. rozpoczną się w Tal­
linie rokowania handlowe polsko- 
estońskie, mające na celu ustalenie 
nowych kontyngentów na 1939 r. o- 
raz podpisanie protokułu taryfowe­
go.

W niedługim czasie mają rozpo- 
eząć się ponownie przerwane przed 
kilku tygodniami rokowania han­
dlowe poleko-paleat:#.skie. Rozmo­
wy mają się toczyć w Warszawie.

C$$tafni& podróż  
„P® ©nsiM

W dniu 9 b. m. rano opuścił port 
gdański pod banderą włoską pol­
ski statek pasażerski „Polonia**, uda 
jąc się do Genui, gdzie zostanie ro­
zebrany na złom.

ł
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Wielkie miasto, wielkie zadania, wielkie kłopoty
Ludność Łodzi w zrośn ie  do 8 0 0 .0 0 0

Z C.O.P.

Łódź, w styczniu.
Z dniem 1 kwietnia, t. j. z po­

czątkiem nowego roku adm ini­
stracyjnego, nastąpi zmiana gra­
nic województwa łódzkiego. Po 
odłączeniu w roku ubiegłym po­
wiatów kaliskiego, konińskiego, 
tureckiego i kolskiego, obecnie 
przyłączone będą powiaty skier­
niewicki, rawsko-mazowiecki, o- 
poczyński i kutnowski.

W związku z tem podjęto już 
przygotowania do włączenia no­
wych powiatów. Przygotowania 
te podjęte zostały równocześnie 
na terenie urzędu wojewódzkie­
go i izby skarbowej oraz na te­
renie zainteresowanych powia­
tów. Budżet wydziałów powiato­
wych, który jest obecnie opraco­
wywany, musi ju t być przystoso­
wany do nowych granic woje­
wódzkich.

Sprawa przyłączenia do Lodzi 
szeregu gmin podmiejskich i w 
związku z tem dalszy rozrost 
miasta stała się znów aktualna.

Jak nas inform ują, w najbliż­
szym czasie łódzki zarząd m iej­
ski podejmie prace nad bada­
niem terenów, które m ają być 
włączone do Łodzi, potrzeb in­
westycyjnych na tych terenach 
i t. d. Do nowego budżetu za­
rządu miejskiego wpisane będą 
już sumy, przeznaczone na kosz­
ty  tych prac.

Jeśli chodzi o powiększenie 
obszaru Łodzi, w pierwszym rzę­
dzie brane są pod uwagę Choj­
ny, Rokicin, Retkinia i Mary- 
lin  III. Marysin I i II znajdują 
się już w granicach miasta. W 
razie przyłączenia tych terenów 
ludność Łodzi wynosić będzie o- 
koło 800.000 mieszkańców.

Nowe władze miejskie zatem 
w razie zrealizowania się tych 
daleko sięgających projektów, 
będą miały znacznie większy te­
ren do zarządzania, ale też i 
dużo więcej... kłopotów.

Potrzeb inwestycyjnych na 
tych odległych przedmieściach 
jest przecież coniemiara. Takie 
Chojny wprawdzie są jeszcze ja ­
ko tako uporządkowane, ale 
reszta? — Tam  wszystko trzeba 
zaczynać od podstaw, od zakła­
dania ulic, których tak jakby nie 
było, oświetlenia, którego wogó 
le niema itd. it.d.

Ale nowych władz niem a jesz­
cze. Są protesty, które trzeba 
rozpatrzyć. Nawet w ostatnim  
dniu term inu na składanie pro­
testów przeciwko wynikom gło­
sowania wpłynął do Głównej Ko 
misji W yborczej jeszcze jeden 
p ro test

Mianowicie grupa wyborców 5 
Okręgu zakwestjonawała praw i­
dłowość obliczenia głosów, a w 
związku z tem przydziału m an­
datów. Protestujący wyborcy u- 
ważają, że w tym Okręgu PPS

i Klasowe Związki Zawodowe protesów, a to w okręgach: 2, 6, 
zdobyły nic trzy a cztery man 
daty

Czegóż jeszcze  b ra k  Sandom ierzowi?
Ma przecież już... biuro planowania

Ze względu na treść tego pro­
testu odnosi się wrażenie, że pro­
test ten złożyli wyborcy rek ru ­
tujący się z pośród członków lub 
zwolenników P.P.S. i Klasowych 
Związków Zawodowych.

Jak mówią jednak, władzom 
P.P.S. nic nie wiadomo ani ofi­
cjalnie ani nieoficjalnie o złoże­
niu tego rodzaju protestu.

Łącznic więc wpłynęło siedem

Regjonalne biuro planowań w
11, 12, 13 po jednym, a w O krę-! Kielcach przeniesione będzie w naj- 
gu 5-ym — dwa. bliższym czasie do Sandomierza,

Wobec upływu term inu ' na gdzie już uzyskano odpowiedni lo- 
składanie protestów, Główna K o-; *caJ;
misja Wyborcza po zasięgnięciu Biuro to wykonuje obecnie plany 
opinji w Komisjach Okręgowych Sandomierza, jak rów
na specjalnem posiedzeniu roz­
patrzy wniesione protesty i po 
zajęciu w tej sprawie stanow i­
ska prześle je do Urzędu Woje-1 sj1]1 * Rozwadowa rozeszły się pogło 
wódzkiego w term inie przewi­
dzianym przez ordynację wybor­
czą to znaczy w ciągu 7 dni.

nież plany niektórych fabryk na t* 
ronię COP-u.

Uszczęśliwieni Sandomierza nie * 
detchnęli z ulgą. Już tam biuro pl* 
nowania o wszystkiem pomyśl 
wszystkiemu zaradzi..

P od S ta low ą W olą g r a su ją  wilki?
W okolicach Stalowej Woli, Ni-

Z Częstochowy
Częstochowa broni się przed zwleczeniem duru

Przymusowe kąpiele, dezynftkcie, szczepienie ochronne
włóczęgów, żebraków i bezdom-W magistracie częstochowskim od 

była się specjalna konferencja, 
zwołana dla ustalenia środków, ma­
jących zabezpieczyć mi aa to przed 
zawleczeniem groźnej choroby duru 
plamistego.

Postanowiono przeprowadzić bar­
dzo rygorystyczną inspekcjo wszy­
stkich domów noclegowych i hoteli, 
zarządzić dezynfekcję domów nocle­
gowych, przytułków i nawet zna­
nych z niechlujstwa mieszkań pry* 
watnych, dalej przeprowadzić ak­
cję szczepień ochronnych we wszy­
stkich zagrożonych środowiskach, a

nych poddać przymusowo zabiegom 
strzyżenia, oraz odważenia i dezyn­
fekcji odzieży.

Uznano również za konieczno

aki jakoby wilki napadły na pewne­
go rowerzystę na drodze koło Sta­
lowej Woli. Pogłoska ta nie wydaje

Z Małopolski

się prawdopodobna, nie można n* 
wet ustalić identyczności owego & 
werzysty. Na WBzelkl wypadek a 
rządzono środki ostrożności.

Gdy piec służ? za schoaek bonkow...
Posag przy lada okazji zam ienia się w popi^

Niejaka W. z Drohobycza złożyła 
sobie posag, dochodzący do 10.000 
złotych. Posag ten w banknotach 
przechowywała w piecu, w którym 
nigdy nie palono, albowiem była

zaaplikowanie szczepień ochronnych J3a^d7'° * spała w zimnym po-
przeciw durowi plamistemu tym 
członkom personelu nanitamo-po- 
mocniczogo, którzy dotychczas je­
szcze w ten sposób zabezpieczeni nie 
byli.

Należy spodziewać się, że konsek-

koju.
Onegdaj przybył do jej mieszka­

nia szwagier, celem omówienia pi* 
prowadzki p. W. do nowego mie* 
kania. Ponieważ było mu zimno * 
pokoju, w czasie chwilowej nieob®*' 
nośd swoj szwagierki zapalił w pi* 
cu, alo tem samem spalił nieśwjj! 
domie cały posag swej szwagier# 
w kwocie 10.000 zł.

Wielkie nadużycia w dyrekcji kolejowej
Trzech urzednlkdw zdefraudoeała olbrzymia same

Onegdaj rozpoczął się przed try-weutna realizacja całokształtu tych _
zarządzeń da jak najpomyślniejsze! bunałem sądu okręgowego we Lwo- 
wyniki. (s.). I wio, wiolki proces o nadużycia jakie

, zostały ujawnione w Lwowskiej Dy-
Cały dobytek sołtysa poszedł z dymem ! r r z9?3-

n  J a  ■ j  i  j  > » ,  , Na Jawie oskarżonych zasiądą:Kodzina ledwie zdołała u j ś ć  Z życiem ; Kazimierz Miętus b. asesor i kierów
We wsi Liszka w zabudowaniach 

sołtysa Lamka wybuchł groźny po­
żar, który strawił doszczętnie dom 
mieszkalny, stodołę z całorocznym 
zbiorem, chlewy, obory i szopy. 
Straty wynoszą kilka tysięcy zło­
tych. Ogień powstał, według krą­
żących pogłosek, na skutek zbrodni­

czego podpalenia. Gdy płomienie rachuby w dziale silnych prą- 
objęly zagrodę, Lamkowie spali już dów, przy wydziale Mechanicznym 
w najlepsze. Obudziwszy się wśród Ł)OKP wo Lwowie, Ferdynand Fich-
kłębów dymu, tylko z trudem zdo-1--------------------
łali ujść z życiem.

Władze prowadzą energiczne do­
chodzenie. (s.).

man konstruktor i pomocnik k 
Iaryjny tego działu, Jan Bacbof r*J 
jestrator tego działu oraz ich weF 
nicy „cywilni": Jó*cf Joaefsbdf 
inż. Ludwik Redlich i Makeymil# 
Urich. Nadużycia wykryto w 
sprawie sięgają kilku dzieśrięciu V 
sięcy złotych.

Rozprawa została rozpisana & 
8 dni.
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/ I  b y ł a  t o  n o . . .  z a b a w i e
Obcięli i zrabowali dziewczynie warkocze

We wsi Bargły pod Częstocho­
wą 18-letnia Katarzyna Pombiń- 
ska słynęła na całą okolicę ze 
nwych pięknych, niezwykH długich 
warkoczy.

Przed paru dniami podczas za­
bawy przystąpili do dziewczyny

Z Lublina

dwaj nieznajomi mężczyźni i poczę­
li namawiać ją do obcięcia warko­
czy. Gdy Bombińska nie zgodziła 
się. osobnicy ci obezwładnili ją, no­
życzkami obcięli warkocze i zbie­
gli, zabierając włosy ze sobą. (a.).

(ieżkie zatracie pe zjedzenia ciastek
Nie trzeba przyjmować cudzych przesyłek

Mieszkaniec wsi Łupiny w pow. 
siedleckim Ignacy Grzyb otrzymał 
za pośrednictwem poczty paczkę, 
zawierającą ciastka i cukry. Po spo­
życiu dwóch ciaatek Grzyb zacho­
rował wśród objawów silnego zatru­
cia, tak, iż musiano go przewieźć 
do szpitala w Siedlcach.

L Wołynia

Charakterystyczne, że Grzyb padł 
ofiarą pomyłki listonosza. Przesył­
ka bowiem była przeznaczona dla 
Aleksandra Guzka, zamieszkałego w 
sąsiedniej wsi, a jako nadawca figu 
rował jakiś Ignacy Grzyb, co wpro­
wadziło w błąd listonosza.

iU sm om i 
«x najkfwon,

n e ł t y j t i  
«► ytwnioL]

Z Wilna i ziemi wileńskiej

Klasztor i kościół na „Kolonjl Witebskiej”
buda je zgromadzenie sióstr Ihminikanek

Na Wileńszezyzaę wciąż jeszcze 
przybywają zgromadzenia zakonne 
by tam, skąd rząd carski wypędził 
tylu zakonników i zakonnic, tworzyć 
nowe ośrodki pracy i modlitwy. O-

statnio córki św. Dominika pow
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Z Wybrzeża

Zn UestloIsKle morderstwo I rn&nnek
staje przed sądem  zbrodniarz-parobek

Z Gdyni donoszą: 26 stycznia sta 
nie przed sądem okręgowym w Gdy 
ni potworny morderca, który wo 
wsi Kolonja pod Gdynią odrąbał 
Gertudzie Naczek siekierą głowę. 
Władze policyjne prowadząc w tej 
sprawie energiczne dochodzenie u- 
staliły wkrótce, że morderstwa do­
konał parobek zamordowanej Stani­
sław Adamczewski, który następnie 
zrabował około 250 zł. oraz bezwar­
tościowe marki niemi«• kio. Adam­
czewski korzystając a nieobecności 
gospodarza w domu, nrueft się na 
Naczkową, obalił kobUtę na ziemię 
poczem nożem kuchennym poderżnął 
jej gardło, a po rozbicia kufra 1 za

Z drobnych składek wyrosła piękna szkoła
Koszt 80.000 zł.—w tem większość ofiary

W Warkowiczach pow. dubieńskie nowy gmach szkoły powszechnej, 
go ukończono i oddano do użytku Koszt budowy tego gmachu wyniósł

80 tysięcy złotych, z której to kwo­
ty dość znaczną część pokryła miej­
scowa ludność drogą dobrowolnych 
drobnych składek. Gmach, wybudo­
wany w sposób celowy i odpowia­
dający swemu przeznaczeniu, posia­
da ponadto oddzielne pomieszczenia 
na kuchnię i salę jadalną, w której 
będzie prowadzona akcja dożywia­
nia dzieci.braniu pieniędzy wybiegł na podwó­

rze. Śmiertelnie raniona kobieta, 
brocząc krwią, wybiegła jednak
mieszkania za zbrodniarzem na pod-1 Szerzy sią sieć bibliotek—

a* „wy ehwydi j, „  niknie an3lfabetyzm
włosy i zaciągnął do drwalki, gdzie Województwo wołyńskie posiada 
w pienick wbita była siekiera. Mor- największą w Polsce sieć bibljotek 
derca porwał siekierę i powaliw- ruchomych, służących potrzebom o- 
szy swoją ofiarę na pień, odrąbał światy pozaszkolnej. Ilość tych bi- 
jej głowę. Początkowo przypuszcza- bljotek wynosi blisko 300, zaś licz­
no, żo zbrodnia popełniona została ba tomów — 25.000. 
z namowy męża zamordowanej. Na- Jednoecatało należy zanotować 
czok został nawet aresztowany. | pewian spadek analfabetyzmu na

____  , Młł< ...... ..... | __
ły plan budowy kościoła i klasztor” t* 
pod wezwaniem Opieki św. Józ*** W ?by 
na t. zw. Kolonji wileńskiej.

' Sr/ Pa?
Żywiołowy pożar zniszczył cały zaścianek &«”<:

łS? *
wej i przybyłej pomocy z Miehałof . Je 1 
szczyzny pastwą płomieni padło ^ 
zabudowań gospodarskich i 4 dow 
mieszkalne. Podczas ratowania W ZjJjNł i 
bytku uległa dotkliwym 
niom Magdalena Siroko, jej córk* Bi-ah,

gSta* or«

Spłonęło 15 budynków mieszkalnych

Anna i Stanisław Mi kuć.

Ukcj
!*•< w 

ogl 
na <

Zwolniono go jednak wkrótce wobec 
roStowitej Jago niewinności, 

Zbrodniarzowi grozi hasa tałaret.

Wołyniu, gdyż w roku WStt odsetek 
(analfabetów wynosił 68,8 proc., o- 
beenie m& spadł do 4S proc.

W zaścianku Hrybianki, gm. mi- 
chałowskiej wybuchł groźny pożar 
w zabudowaniach Wincentego Jasiu 
lanisa. Płomienie strawiły trzy bu­
dynki gospodarskie i dom mieszkal­
ny, a następnie przerzuciły się na 
sąsiednie zabudowania.

Mimo zarządzonej akcji ratunko-

Oboje dobrze sią uraczyli, a potem
niteczka «  ataku furii zdemolowała mieszkanie

Aniela Sawicka zam. przy ul. Wą­
wozy 15 w Wilnie, przyprawiła po­
licję o nie małe kłopoty. Podczas 
libacji pokłóciła się ze swym part­
nerem od butelki, niejakim Eusta­
chym Eurofiejem, pobiła go, zaś 
następnie dostała ataku furji i za-

Z Pomorza

Jeszcze jedna Instylncja przenosi się do Toranli Q
Grudziądzowi ubywa 70 rodzin polskich ^ N !

Wędrówka urzędów i mstytueyj nia oddział banku nbeapiecaeń W
z Grudziądza do stoUay wojewóck- jemnyeh. Blorąa pod uwaj)Q, że
twa, któro jufi od pewnego ceaau dział zatrednłoł w Oraddądn 7Oj?
ustała, znowu zostanie wznowiona. nnsydnOtów, fakt praenieatonia Pfl k^rtllami

częła demolować mieszkanie, ttaW S iCu_^
naczynia, szyby itd. ck 

Sawicka przytem ciężko pok»lf
czyła sobie ręce. Kres zajściu po^ ^  nag
żyła policja. Sawicką przewiezio^ 
do szpitala św. Jakuba.

S T r  
*

sk

Z końcom marea bowiem zostanie aioasra dla łyeia 
nrzenlestony z Orudzladza do T«-u< dalsdra. u
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POGODA NA DZIŚ 
W całym kraju chmurno, z  rozpo 

Rodzeniami 1 miejscami śnieg. W 
“nelnicacli północnych t Środkowych 
tołutf mróz, na południu tem peratura 
Jeszcze bez większych zmian. Umiar- 
Jowane lub dość silne w iatry zacho­
du® i północno .  zachodnie, powodu­
jące w dzielnicach północno - wschód 
nich zawieje i zamiecie śnieżne,

W teatrach
W ie lk i: „M adam e P o m p ad o u r" . 
Narodowy: „Szatefiatwu .

T eatr I>af«kit „ M ask a rad a" .
T eatr M ały: „R ozw iedźm y wio".
•e a tr  N ow y: „ży w y  ładunek” .
J 'a t r  L « tn i: J e a n ” . 

tu„ »tr, (K arow a 18): ..P o p ro e tu
łJU l M lgiiela de U nam uno.

(M arszałk . 8 ): P rzygo to - 
in au g u rac ji nozonu. w k ró tc e  p re- 

K / , ;  ..P an i B o ra ry "  F la u b e r ta  z
J* M alicką w  roli ty tu ło w ej.

A teneum : „K up iec  1 poota” ,
K am o ra ln y : „D om  w a rja tó w " .

M tuljo l> ram aty*aj»  (Nowy 
i . .  ..Q w la*dka w S tu d io " . P oc i. o 

E?*- 8.15 wiec* P rz ed staw ien ia  w pi« tk i, 
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? »  n -r > : 27039 27550 2 /5 6 0  i  1/26 
3<855 33W 8 3496* 35446 36074 38/52  4 .6 0 9  43293 
49034 54238 572)8  60642 64977 6 5 / /0  63069 / / i S 8  

^  80115 83440 8/954 "834 I O i u O  
107662 107674 124200 125898 1351/3 144132 149375,

T y g r a n e  gr z? 250
92 479 691 879 1052 280 303 39 43 

673 840 -71/ 2165 22b <!9 3<,j ią 3 53 371 
3068 283 442 68 5X0 62 8x0 4x27 32 92 
69y 815 3U91 155 88 *01 62J0 545 6x1
74 7046 470 641 967 SOU 5X xS5 219 3X5 
451 608 990 90 /1  187 SJ4

X0ł33 80 513 647 <5 S07 X1022 713 
816 950 12073 277 412 312 /ó5 83* x3x08 
53 556 613 /09 8^8 14371 504 60 697 /85 
940 63 15381 431 X60U6 26b 436 62 566 
810 25 171X9 96 271 551 /07 77 8x3 97 
18081 127 645 19X34 59 202 18 3X7 696 

20036 67 X37 445 638 745 956 Ł 2 i! \  
769 867 96 23X49 <;48 550 73 /37 24150 
366 410 528 851 908 26 Ł»098 20X 90 311 
96 808 50 936 26306 452 91 567 773 *84 
27026 301 436 97 809 28024 112 292 684 
<»3ol 19 71 75 427 627 776

30145 230 80 669 897 31306 7 419 38 
589 835 910 32166 288 381 568 69 94 
602 51 778 902 33371 s>69 3*235 77 328 
677 842 35054 150 653 36174 i j i  531 lb6 
91 933 37016 558 85 740 879 38048 505 
735 831 39058 464 512 895

40189 98 277 78 364 629 757 41044 
55 223 364 42082 112 41 215 475 638 706 
43189 487 532 67 736 877 44010 tu7 139
75 931 45124 554 93 717 46283 672 47060 
248 69 635 951 48289 388 333 43 637 
93 703 98 49536

50074 660 754 982 51206 49 309 463 
505 608 18 901 52263 437 336 635 62 76 
833 53111 77 266 536 609 22 741 834 74 
54081 145 285 788 55067 284 406 15 43 
500 71 723 832 56000 92 336 78 83 944 
37590 639 41 58 817 58030 589 59051 106 
760 879

60048 73 333 478 97 570 828 6X003 
307 426 372 62815 63092 X43 434 626 
741 88 803 23 42 934 64020 2->j 608 65139 
237 422 705 66286 339 637 841 67035 54 
133 204 29 64102 347 67 471 854 69291 
346 646 93 753 955

70297 610 40 820 71215 65 86 330 848 
918 72528 774 606 73249 54 64 3X4 489 
74068 505 75041 330 76006 26 457 /7060 
119 72 288 695 753 55 78051 344 94 942 
79184 686 785 830 946

80148 71 384 819 81004 125 63 71 201 
13 329 64 93 430 613 8^445 59 856 63254 
661 877 960 84219 969 85017 67 <4i 560 
747 87098 731 817 88103 241 367 423 
749 853 88 89176 205 412 687 925 
90244 386 >23 91095 235 92014 78 166 259 
366 420 73 528 39 611 806 946 93068 313 
592 739 899 94292 611 93253 82 83 522 927 
40 96246 558 891 933 35 97752 98318 68 
627 942 99491 606 12 69

100028 96 368 528 29 83 786 830 74 962 
101745 102141 343 627 103036 100 456 
104090 725 95 103329 106401 72 396 107505 
108008 316 61 79 974 109075 184 500 666 
815

110013 34 276 834 964 111037 431 327 
616 832 70 112001 333 665 113254 446 674 
799 819 74 114001 332 494 830 912 115035 
611 721 67 116265 423 505 833 62 950 
117115 339 41 73 532 118613 33 924 119120

Cztery tó rk l” . 
Marnotrawna có rk a"

u - .  "TT n iepopełn lone".

f & p S R & n ! r S l J & m r -
A -iir} ? l -.r cdz>0*  r o *w cxtaąŚWIETNA OBSADA 
"QRUBYCI1 RYB«

\ a /  P r e m J0 r4  T e a t r u  N a r o d o
b tc  d n iu  15  s t y c z n ia  będzie w o-

r “ reżJ'Berakiem Aleksandra 
N tn £ T  nowa ‘"scenizacja naj-

w źi» t l ty b y ^ w 3 !TedJi Bałuckieeo „Gru lóz** ^  wykonaniu czołowych ar-

47 57 345 662 757
30030 91 277 306 61 564 619 727 7i 

812 924 51030 397 406 554 776 825 28 
997 52399 422 49 54 75 325 76 609 48 
92 701 J12 49 931 94 53128 227 320 46 
433 74 322 631 74 83 712 34019 38 131 
66 82 230 83 361 432 89 91 315 825 50 
63 55013 61 72 142 45 37 97 285 463 
306 640 749 837 56106 85 246 309 11 26 
311 844 57000 58 123 239 41 53 63 66 93 
302 460 97 583 833 43 33 932 53178 265 
310 59 593 94 643 758 804 65 946 59020 
176 217 705 30 71 934

60201 65 85 347 71 S U  35 396 947 
61093 201 35 331 472 592 666 /29 E27 
961 62090 139 245 86 347 475 568 »1 
68 792 809 934 63052 106 705 807 22 910 
64079 100 99 288 441 649 38 789 811 27
65642 177 220 443 332 64 708 >9 861
921 12 28 40 42 66004 53 190 293 500 90 914 5102 237 J02 6 JS 60 533 650 
811 69 925 67026 ISO 91 292 308 401 515 834 910 6310 468 76 943 7310 91

32 629 734 8 929 146033 428 30 7 47 672 
801 33 67 907 73 147024 98 221 396 504 23 
40 834 938 148039 49 291 363 372 645 720
33 897 14916S 89 333 45 539 656 886 

130066 79 202 348 433 338 634 131000
36 520 60 5 625 723 812 
132030 140 278 80 320 83 626 773 92 916 51 
153010 26 32 82 1/4 93 426 34 63 514 739 154257 
326 45 410 741 155010 206 426 34 70 699 732 WM 
#2 930 87 156066 80 103 291 346 78 422 J)» '13 
880 157087 117 349 411 74 93 515 42 748 158081 
I2» 212 78 369 504 159176 444 610 15 26 48 i i  
88 919 68

III ciągnienie
WypTrar? ęao zl 2 5 0

178 233  5S» 634 1134 240 387 438 541 
751 2238 23 50 820 904 3022 48 443 80» 
933 42i2 405 25 53 89 624 26 705 49 J I  

'  733
839

224 320 64 89 513 70 £00 135213 721 954 271 342 732 862 934 
138133 423 577 611 137315 28 534 72 617 120181 90 351 470 121271 607 69 74 93 
738 48 30 138066 241 66 434 670 92 733 1 720 122414 557 123046 141 363 326 938 91 
893 139034 164 8 217 559 635 74 SS0 , 124090 813 900 72 125017 82 286 366 530 

140079 289 141216• 142027 238 397 9 748 , 126145 237 « 2  76 568 6S0 1C7030 532 677 
143197 338 604 712 63 836 144019 79 953 I 723 42 188387 348 712 986 129162 213 90 
143074 199 243 326 658 800 9 146037 429 i 537 613 843
587 851 147217 56 324 87 90 454 665 
149009 132 377 90 438 586 887 

150398 408 95 529 915 131296 396 800 
152466 /61 957 153762 808 32 915 154433 
43 616 39 709 874 934 5 44 155087 698 706 
156045 83 229 460 723 884 918 85 157248 
344 473 700 1581B2 220 73 524 714 26 914 
139084 344 464 9 530 71 778 9 970

IV ciągnienie  
GŁÓW NE W YG R AN E
Siała 4 i m i »  w w a n a  zl. X  000 padła o* 

nr 6«73
Zl. 15 000 na nr 117756
Z!. 5 000 na n-<yi 42161 114152
Zl. 2 600 aa  n -ry i 2793 15,84 10024 22576

130013 84 249 683 131129 323 75 491 
752 56 864 132002 229 579 640 99 133226 
37 94 856 949 134511 64 898 985 135S05 
90 136048 303 26 564 98 826 137149 94 245 
366 575 797 138315 786 139291 375 96 495 
557 645 706 913 49

140126 93 967 141027 135 243 522 59 
670 755 811 142110 308 22 60 435 845 
143213 313 583 647 733 860 903 79 144351 
934 143312 579 617 845 70 146061 405 
147179 570 684 881 143470 600 804 149852 
57

150063 107 221 73 341 425 87 666 131072 
330 647 60 804 99 999 132212 89 564 
133103 323 662 719 67 134182 327 35 645 
790 912 63 153085 563 156062 601 783 
157293 325 98 846 904 158258 392 771 *57 
93 159181 636

Zarząd Telebnó s Warszawskich PAS.T.
zawiadamia P. T. Abonentów, żc przystąpił do wydania Spisu 
Abonentów W arszawskiej Sieci Telefonów na rok 1939/40, który 
ukaże się w nakładzie 112,500 egzemplarzy.

-'o j pC- ■ “ '••uiiBtawsKiejjo (wiatow ^  sprawie wszelkich zmian lub uzupełnień w analiabetycz-
nym SP*sie Abonentów zwracać się należy osobiście do Biura

a  m la n °w ic io : Loaz- 
^ i t> Stanisławskiego (Wistów

S U r f t ^ z ) .  Dul«by 1 Zelwe- ^ -------mc ua iezv
.Ip^PUtldewiciowie), Brydzió . ■ , , „ . , ^

{talu (Burczyó«ki), Fritschego (Fi- Abonamentowego (ul. Zielna 37) najpóźniej do dnia 30 stycznia

W r o n e k  o t f f S M B H S M a

h . i « ;  
Iło

. - • c u i ’  £ r a z  m ł o d s z e g o  p o k o l e n i a :  Z« 
1 M U e c k l 0f f ° -  

I ł O  Pi»tek
, _)< OH.lS-ty kondor* 8lyc2nla r - b. odbędalo 

^  i i  ^ f c ^ r y  P n £ ' L ay??fonlczaJr * udsialem  
a  i  n fnJha™ ° n3l W arszaw skiej pod

Ja -  H 1̂  W aIe^ ano  B ierd ia jew a
}a**5 « C o n  u ta len tow any  s |
Cór** kUiry w ykona I

3̂ nS * el am Zu0SrmS  u w ie r a :  M o z a r t -  
V  o r u  n  l- , R - S tra u es  — „D on 
^  or<u R avela — R apoodja h lszpań-

fo r t e pia n o w y
.A  I  k ° k ser w a to r ju mpom nym  sukcesie artystycz- 

Filhar-

sk rzy
kon-

' S i nt " atatn,m J{0nce r c ie  w  
h M  / ^  K ^ w a k i e j  ś w ie tn a  p i a n i s t k a  

dziś ur ^  Manc*°n - Theis 
k L ^ i t a l  k o n s e r w a t o r i u m  w ła s -

p (W  blitlą n a a tPr ^ ep  o w y ‘ A r t y s t k a  w y -  odczyt. 
. ■ r i a Sflim ■ i p u ^ y .  w ie lc e  u r o z m a ic o n y  1493 Bach- -Lfet Preh,- • |'°2 A

. Bcethoven _  -  - -1M0 "

b. r. Po tym term inie żadne zmiany uwzględniane nie będą
Inform acji w sprawie umieszczenia adresów w Dziale we­

dług Branż i Specjalności udziela telefonicznie Nr. 890-78. 32

iR O D A , 11 stycznia
W a r s z a w a  i  a ta s z y n )

8.30 P itó ń  „K iedy  ranne w sta jn  zonie". 
8.35. G im naatyka. 6.50. M uzyka (p ły ty ). 
7.00 D ziennik po ranny . 7,15 M usyka (p ły ­
ty ) .  8,00 A udycja d la  szkól. 11,00 A udycja 
d la  szkól. 11,57 S ygnał czasu i h e jn a ł z 
K rakow a. 12.03 A udycja południow a. 15,00

8Nasz k o n cert”  — au d y c ja  d la  dzloći. 15.C.0. 
[nzyka obiadow a. 16.00 D ziennik popołu­

dniow y. 16.05 W iadom ości gospodarcze. 
16.20 Dom I sokola: „W ychow anie fizyczno 
m łodzieiy  szko lnej"  — gaw ęda. 10,35 P ls- 
4nl. 17,00 „L cc jo n  polski w F in la n d ii”  — 

. 17,15 M uzyka taneczna. 17,50 Pol- 
sukcesy  szybowcowe — pogadanka. 

A udycja  d la  w si. 18.30 „N asz j«zyk’"

& % e a € i § n

18.40 MD y sk u tu jm y ” . 19,00 K oncert rozryw  — Bernata fcowy. 20,35 A udycje in form acyjne. 21.00. 
f ia ta ,  S c h u m a n n — E t i a a .  - Chopinowski. 21.30 W iecaór autor"

o rn y  ------- ..A.. * — *‘ł ik i. 22.00 io lk lo r  różnych krajłjrw (p ły ty ) .o r a z  Bznrorr u h ,m M « r  " • uu *'oiKior roznycn Krajów ip iy ty ) .
<k/£o, F a u r e  ł I L | 22,55 P rzeg ląd  p rasy . 23,00 O sta tn ie  w ia­
to K a s a  *r K a v ©*a. B i le ty  sp rz e *  1 domośol dz ienn ika  w ieczornego. 23,05 W ia-

lid

r i

&

d o m o d c l  z  P o l s k i  w  j ę z y k u  a n g i e l s k i m .

>fuls r o w a i i i e  r,‘órkowani*- <?-
£  *ch  b m  j  , * k l in o w a n ie  i re -
5 a r >  1 . ■ m y c ie  ° W e«-planie biur mi*”kaA- »•-

r y n fe k c ja ,  ezy- 
łu fltó w , o d k u rzan ie

6RODA, 11 styczn ia
15.00 „N asz koncert”  — au d y c ja  dla 

dzieci.
17.00 „L eg jo n  polaki w F in la n d ji” — 

w ygi. R. K w iatkow ski.
18.40 „D y sk u tu jm y "  — R ekord  czy 

zdrow ie? — K . M uszalówna.
81.00 R ecital chopinow ski w wyk. 

i .  W yjookleJ-O ehlew skisJ,
21,80 W ieczór au to rsk i Ju lju sz a  K a- 

den -nandrow sk iego .
WARSZAWA I I  (Mokotów)

14,00 S ekste t K azim ierza Blaechke. 15.00. 
K oncert rozryw kow y. 10.05 K oncert kam e­
ra ln y . 16,40 W iadom ości sportow e. 10,45. 
P a rę  inform acyj. 16.50 K ącik solistów . 17.10. 
P o g ad an k a  ak tu a ln a . 17,20 P ogadanka spo­
łeczna. 17,25 życie  k u ltu ra ln e  sto licy . .17,40 
Piefini kom pozytorów  angielsk lah  i am ery­
kańsk ich . 18.00 M nzyka taneczna. 21.05 Mu 
zyka taneczna (p ły ty ) . 22.30 „S ta ra  W ar­
szaw a” : „L rać  szlachecka" przy  lampce 
w ina” . 23.00 T ran sk ry p c ja  sym foniczne.

KRÓ TK O FA LÓ W K I 
2*00 Zapowiedź s ta c ji. 0.45 D ziennik w 

Języku polskim  i ang ielsk im . 0,55 Co s ły ­
chać w sporcie  polaklm  — pogadanka. 1.00 
K oncert rozryw kow y. 1.20 „ Jó zef P iłsudsk i 
w życiu codziennem ” — frag m en t z książ­
ki. 1.30 Zespół harm onistów . 2.00 „Zw yczaje 
karnaw ałow e n a  wsi po lsk ie j”  — gaw«fia. 

CZW ARTEK, 12 stycznia 
WARSZAWA I  (R aszyn)

6,30 PieiSń „K iedy  rar.ne w s ta j ł  zorze” . 
6.S5. G im nastyka . 6.50. M uzyka (p ły ty ). 
7,00 D ziennik po ranny . 7,15 M uzyka (p ły ­
ty ) . 8.00 A udycja d la  szkół. 11,00 A udycja 
d la  szkół. 11.57 Sygnał czasu I he jnał z 
K rakow a. 12.03 A udycja południow a. 15.00 
Ro/.inorira techn ika z L i t o 15.15 Kło­
po ty  I rad y . 15.30 M uzyka obiadow a. 18,00 
D ziennik popołudniow y. 16.05 W iadomości 
gospodarcze. 16,20 W sklepie detalicznym — 
pogadanka d la m łodzieiy  llcealnoj. 16.40. 
Utwory na dw a fo rtep iany . 17,50. P iękna 
czyteln iczka zbrzyd ła  — felje ton . 17.40 
Ar.' 1 piećni. 18,00 A udycja dla młodzieży 
w ie jsk ie j. 13,30 „M uzyka ludow a I je j 
w iiy w  na  m uzyk* a r ty s ty c z n a " . 19.00 K on­
cert rozryw kow y. 20.35 A udycje in form a­
cyjne. il.OO „C yk lon” — pow ieść mówiona.

6  m i e s i ę c y
*a zabójstwo zony

W łodzimierz Piasecki, wróciwszy 
niespodziewanie do domu, zasta ł 
żonę w sytuacji, zwanej p o p u la r­
nie „in flag ran ti" .

Padły  strzały , k tó re  okazały się 
śm iertelne dla niew iernej m ałżonki; 
kochanek został lekko ranny. 

W czoraj spraw a ta  znalazła się 
... ......n . , , , P ^ d  w arszaw skim  Sądem Okręgo-

ty ) . 22.36 P rzeg ląd  praay . 23,00 O sta tn ie  stwo, skazał W. Piaseckiego na  6 
wiadom ości dz ienn ika  w ieczorne ero. 28 05 .  ■ . . „  s ”  a  °Muzyka peUka — koncert. miesięcy więzienia. Proces toczył

si? przy drzwiach zam kniętych.

PRZY PRZ 
GRYP!

CZW A RTEK , 12 styczn ia
16,40 U tw ory  na  dw a fo rtep ian y . 
19.00 K onoort roaryw kow y.
21,30 O ryg inalny  T e a tr  W yobraźn i: 

„A chilles C hróśeik".
23.05 M uzyka polska — koncert w 

w yk. O rk. 3j-mf. P . R . pod dy r. 
G. F ite lb e rg a  i I . D ublsk lc j.

W ARSZAWA I I  (M okotów)
14,00 K onocrt o rk ie s try  d ę te j p u łk n  S trzel 

ców P odkala/isk ich . 14.5# Śpiewa B rn a  
Sack (p łr ty ) .  14,03 K encert. 16,00 Y incent

Zap isyjtia  się to  LOPP
K a w a  n i e  d l a  r j b

Brazylijc/ycy cierpią
----- --------  , P ra sa  brazylijska bije ostatn io  n a .

116r «  u  a r m  z t  p o w o d u  k a t a s t r o f a l n i e  n i -  
P a r ę  i n f o r m a c y j .  16 30 K a o i k  s o l i s t ó w .  17, i f l  k i e g o  S t a n u  p o ł o w ó w  m o r s k i c h .  
. . K o b i e t y  s z u k a j ą  n o c l o c u ” .  17.25 ż j ' « l e  k u l  Doszło do trffn •  .
t u r a l n e  s t e l l c y .  17,40 M u s y k a  t a n e c a b a  ( p ! y -  ■ Y S “  n a d b r z e ż n e  m i e j
ty ) . 21.06 Muzy tu  u aeo za .i. 22.00 „z ta - Bc0wc*ci brazylijskie nie m oea 

KontDrt B<,li8UlT- 23 09 w skutek braku  ryb  pokryć norm al- 
k d ó tk o fa i.ó w k i | nego zapotrzebow ania rynkowego.

24,00 Z apow ledi s ta c ji. 0,05 M uzyka ludo- JaK Sl? Okazuje, przyczyną tego

oD5 i^ U n « "  kaTa- w lf UChD ziesięć p leśn i. i.2o Co p rzy - ULlcg>ycn nadm iar zbiorow kaw y
rzucono do morza, chcąc w ten 
Bposób zachować opłacalność p ian , 
tacy j kawowych.

Nie zastanowiono eię nad ttmy 
ie  ten  absurdalny  „system  gospo­
darczy" okaże *ię ka tastro fa lnym  
dla innych dziedzin gospodarki h ra  
zylijskiej.

wa. 0,20 P ieśn i, 
polskim  i aa
f ja ln a . 1,00 D ziesięć p ieśn i, l.zo Co przy  
n iosła poczta zza oceanu. 1.S0 „S p o rt w 
piosenoe". 2.00 „P o lsk ie  d rzew o" — poga­
danka. 2,10 M uzyka taneozna.

Fundusz Obrony żorskiej— 
konto w P.K.0.42.000
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umysłowych bez pracy w Piotrkowie

Liczba bezrobotnych praco 
wników umysłowych w Piotr 
kowie, którzy od lat kilku o 
czekują pracy, wynosi obecnie 
około 500. Mało kto o ni h sły 
szy i nikt nie interesuje się ich 
krytyczną sytuacją.JSzczególnie 
sytuacja ich staje się Iragiczn3 
w okresie miesięcy zimowyc!

Groźny pożar
w Piotrkowie

Przy ulicy Nowy Świat 31 w 
zagrodzie Leona Rogalskiego z 
nieustalonych przyczyn wybuchł 
groźny pożar. Z gwałtowną 
szybkością ogień przeniósł się 
na łatwopalne drewniane budyń 
ki i strawił całą zagrodę wraz 
z martwym i żywym inwenta­
rzem. Straty wynoszą około 
10.000 złotych.

Na miejsce pożaru przybyła  
Straż Piotrkowska pod komen 
dą Naczelnika Tadeusza Wi 
dnera i zdołała ogień zlokalizo 
wać, dzięki czemu nie poszły z 
dymem sąsiednie budynki.

Z żyda P. T. 0. K. 
w Piotrkowie

Pracownicze Tow. Oświato- 
wo-Kulturalne im. Stefana Że­
romskiego rozwija w Piolrko  
wie ożywioną działalność. Lo  
kal tej placówki przy ul. P ił­
sudskiego 48 gromadzi codzien­
nie wieczorem coraz liczniejsze 
rzesze pracownicze, 'dla któ­
rych urządzana są odczyty, po­
gadanki i różne interesujące 
imprezy. Ostatnio prof. Aleksy  
Bartos wygłosił w siedzibie 
Tow. odczyt na temat ustosun­
kowania się państw wojujących 
do sprawy polskiej w czasie 
wojny światowej.

Po prelekcji, która wywołała 
b. żywe zainteresowanie, prof. 
W leciał poprowadził „żywą ga- 
żefę”. Zabawa taneczna w mi­
łym nastroju przeciągnęła się 
do rana. L‘

Repertuar kin
Kino „CZARY”

„RO M A N S S Z U L E R A ”

Kino „ROMA”
„ K R Ó L E W N A  Ś N IE Ż K A ”

Kino „AS"
„P O B O ŻN E K Ł A M S T W O ”

Składajcie na F. 8. N.

kiedy , nie mogą znaleźć zatru­
dnienia nawet w charakterze 
zwykłych robotn ków lub do­
zorców na robotach publ cz- 
nych.

Bezrobotni inteligenci piotr­
kowscy. których brak pracy i 
nędza doprowadziły do roli 
paiiasów lub „ludzi zbytecz­
nych” — szukają jakiegokol­
wiek bądź zatrudnienia. Zano­
towano w Piotrkowic kilka w y­
padków, w któfych bezrobotni 
inteligenci, posiadający nawet 
dyplomy wyższych uczelni, czy­
nili starania o uzyskanie pracy 
woźnego lub też gońca w 
większych zakładach przemy- 
słowo-handlowych. Oferty ich 
spotkały się jednakże z odmo­
wną odpowiedzią.

W tym stanie rzeczy sprawa 
przyjścia z pomocą bezrobot­
nym pracownikom umysłowym 
jest kwestią takiej samej, pilnej 
wagi, jak zatrudnienie praco­
wników fizycznych. Czynniki 
miarodajne oraz organizacje 
społeczni winny zainteresować 
się tragiczną sytuacją bezrobo­
tnej inteligencji i rozpocząć 
akcję w kierunku znalezienia 
dla niej pracy. Również inspe­
kcja prący ma tu wdzięczne 
pole do działania, gdyż w więk­
szości zakładów handlowych, 
przemysłowych it.p. nie jest 
stosowany 8-godzinny dzień 
pracy dla pracowników umys­
łowych, przez co pracodawca 
zatrudnia mniejszą ilość praco­
wników, aniżeli wymaga jego 
przedsiębiorstwo.

Z amatorskiej sceny
Bardzo żywe zainteresowanie 

budzi przedstawienie amator- 
rskie, urządzane prze?, żeński 
Oddział Piotrkowskiej Straży 
Ogniowej Ochotniczej >.v so­
botę • 14 bm. w sali irn K'l>ń 
;:kiego. Odegraną zosta nę we­
soła sztuka p.t. „Wesel-: Basi” 
ze śpiewami i tańcami. W-pro 
gramie jest również obóz cy ­
gański. Niewątpliwie szerokie 
koła społeczeństwa przez za- 
i . u p  bilet ó w  i li :zne'przybycie  
przyczynią się do poparcia tej 
artystycznej imprezy.

Po przedstawieniu zabawa 
taneczna.

Bal Sportowy
w Piotrkowie

Dorocznym zwyczajem Klub 
Sportowy „Concordia” przy 
hutach „Kara” i Hortensja i w 
roku bieżącym organizuje w sa­
lonach Towarzystwa Rzemieśl­
niczego im. Kilińskiego w Piotr­
kowie w dniu 28 bm.

Wielki Bal Sportowy
Jak już wiemy, zabawy naj­

starszego i czołowego Klubu 
Sportowi go w Piotrkowie „Con 
cordia” mają ustaloną dobrą 
markę.

Na całość tychże zabaw skła 
da się nie zwykle sprężysta or 
ganizacja. Doborowe towarzy­
stwo, pierwszorzędna orkiestra 
wykwintne stroje balowe i ca­
ły szereg niespodzianek, które 
rok rocznie przygotowują go 
spodarze.

Popierajcie P. C. K.

Okrojenie powiatu piotrkowskiego
Z dniem 1 kwietnia r.b. od 

powiatu piotrkowskiego mają 
być oddzielone obszary całej 
gminy Bujny Szlacheckie oraz 
połowa terenu gminy Chabie- 
i<e i kilka wsi z gminy Kluki, 

przy czym gmina Chabielice, 
ako samodzielna jednostka sa­

morządu gminnego przestanie 
całkowicie istnieć, gdyż po­
dzielona zostanie na dwie czę­
ści z tym, że jedna połowa zo­
stanie na terenie powiatu piotr­
kowskiego, powiększając tere­
ny gm. Kleszczów. Oderwane 
ód powiatu piotrkowskiego ob 
szary zostaną włączone do po- 

iatu łaskiego. Najboleśniej 
miany te odczuwają mieszkań 

cy gminy Chabielice, którzy z 
tego powodu wyrażają wiel- 

ie niezadowolenie. Ludność 
tej [-miny, rozgoryczona likwi

dacją samorządu 
skasowaniem raz

w

BHMS2SHBB3

E dw ard  U p s e r  i S i  i
Fabryka wyrębów wełnianych w Bielsku

poleca swoje wyroby — siewioły, kamgarny, wojskowe, su­
kna bilardowe, oraz koce i pledy podrożne. Panom Mistrzom 

ki awieckim przesyłamy na życzenie pełną kolekcję. 
Reprezentant i Komisant STANISŁAW  CISZEK

SKŁAD  FABRYCZN Y  
Katowice, uL 3 Maja 7.

gminnego i 
na zawsze 

nazwy swej gminy, podjęła już 
odpowiednie kroki celem za­
chowania dotychczasowego sta­
nu. . /

W dniach najbliższych udaje 
się do W arszawy delegacja 
mieszkańców gminy Chabielice, 
która w Ministeritwie Spraw  
Wewnętrznych ma założyć pro­
test przeciwko likwidacji tej 
gminy.

Oderwanie tak znacznych 
połaci od powiatu piotrkow­
skiego przyczyni się do dal­
szego zubożenia ziemi piotr 
kowskiej.

D O  W Y N A JĘ C IA  tylko so 
lidnym reflektantom

Mieszkanie 5 pokojowe z wy 
godami I-sze piętro.

Mieszkanie 4 pokojowe z wy 
godami 11-gie .piętro.

Piotrków', Słowackiego 26.

Prawdziwi przyjadzie 
„Dziennika Narodowe­
go” to ci, którzy nle 
zapominają o wpłacie 

prenumeraty

Powinszowanie Rodzicom
z okazji Nowego Roku

Z  o ka zji R o ku  Nowego  
Ż yczę  W am w szystkiego  dobre

Igo
Kochani Rodzice,
Żebyście byli radośni weseli

I  żebyście się śm ieli 
Z eb y  sm u tek  i tro ski 
Nie wściubiał/j swe noski 
Do Was, m oi N ajdrożsi.

Za W aszą pracą i znój,
I  za w asz bój 
Z  naszym i, Mbadami 
L zię ku jem y  W am życzeniam i.

Ż yczę , abyście na loterii N ie  
[w ińskiego w ygrali 

I  żebyście się zazusze rado
[wali

Te pozuinszowanie składam  do 
[W a szych  nóg 

N iech W am błogosław N aj- 
[znyższy Bóg!

U łożyła  10-letnia 
U L I  M A  R K IE  W IC Z Ó  W N A  

Częstochowa \

Dworzec kolejki Sulejow­
skiej w centrum Piotrkowa

Na placu Niepodległeści roz 
pocznie się z wiosną br. bu­
dowa dworca kolejki Sulejow­
skiej, która zostanie zmotory­
zowaną Mieszkańcy Piotrkowa 
przyjmą tą wiadomość z zado­
woleniem.

Dodać należy, że wszelkie 
formalności, związane z zezwo­
leniem na budowę dworca, zo­
stały już przez powołanie ku 
temu czynniki załatwione i za­
twierdzone. Budowę dworca 
prowadzić będzie przedsiębior­
stwo Ł .E .K .W .D ., które eksploa­
tuje komunikację autobusową, 
Łódź —  Piotrków — Sulejów, 
jak również jest właścicielem  
kolejki Sulejowskiej.

Czy jesteś członkiem L.O.P.P.

$a wesela, przyjęcia,
z a b a w y

piwo BRAUL1ŃSKIEG0 
niezastąpione

Kosztowny proces o 50 zł
W jednej z miejscowośai na 

terenie powiatu Piotrkowskie­
go toczył się długotrwały spór 
o skrawek ziemi, nie przekra­
czającej wartości 50 złotych.

Ponieważ strony nie osiągnę­
ły porozumienia, sprawa opar­
ła się o sąd. Nie licząc kosz­
tów, związanych z postępowa­
niem sądowym, strony zapła­
ciły ekspertom 450 złotych za 
wyjazd na miejsce i przepro­
wadzenie pomiarów.

Redakcja i Administracja
ul. Słowackiego 28 p a rte r

wejście od fron tu

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń : Za wiersz 
milimetrowy jednoszpaltowy 40 
groszy; w tekście 60 groszy. 
Ogłoszenia drobne 20 groszy 
za wyraz.
Prenumerati za „D ZIEN N IK  
N A R O D O W Y ” wraz z dosta­
wą do domu lub przesyłką po­
cztową wynosi 3 złote miesię- 
cznie. ct

tet-to

P M U P % w t 3

odbiera z łatwością egzotyczne pro<> 
gramy zamorskich stacyj, odtwarza­

ją c  je czysto i wiernie. Dogodne ra iy ,
i Demonstracja w firmio'

iREHEIISZ LUFT '
Piotrków, Słowackiego 1, telef. 14-95.

Redaktor i W ydawca: TO M A SZ  P LU TA . D rukarnia Krajowa, Piotrków  Tryb., ul. Sienkiewicza 14.

Bakalie, cukierki i wszelkiego rodzaju słodycze w najlepszym ssiunku do nabycia w sklepach F. TEHSZERTA 
ulica Piłsudskiego 58 i ulica Sieradzka 2.


